
uing by ła zaangażo* 
o tancerka ekscentry-
:j szalone tańce budzi-
eczóra olbrzymi entu* 
bliczności, która też 
ała tancerkę frenety-
k laskami, domagając 
'ania. My r t l e Young 
ła się przed tern: nad* 
ze względu na to. że 
; b y ł y nadzwyczaj 
.ijące i denerwujące. 

jednak wyw ie ra ł na 
k. nic chcąc tracie 
v publiczności, 
tek tego nadużycia^ 
ił ar tystka popadła 

ozstrój ne rwowy 
choroby podobnej do 

w. W i ta . Nie może 
)o z ostać w spokoju. 
zmuszona nieustannie 
ramiona biodra i no­

nie tych piekielnych 
k tórcmi fascynowała 

iść. 
istawie orzeczenia le-
ybunał zasądził dyrek 
:apłacenie 

;go odszkodowania. 
pozostaje obecnie w< 
w jednem z nąjlep-

natorjów dila ne rwowo 
Lekarze przepowfa-

lak. że o ile wogółe u-
wyleczyć, to już nig-

fdzie mogła wrócić do 
lwodu wobec niebez> 
w a recydywy . 

Łódź Wtorek, 18 marca 1930 r. 

Ceny &$toazeJii 1 
Przed tclcscciu t J. I-a strona 27 gr 
ta w ' m ' ; I tam. strona 6 tam; w 
tekście 2? er.; nekrologi 20 gr.; sa 
tekstem 20 gr.; zwyczajne 17 gr.: 
drobne 13 gr. sa wyraz, dla po-
szokujących pracy 10 gr.; naj 
mniejsze ogłoszenie 1.20 z!, dla 

bezrobotnych 1 zl. 
Ogłoszenia zamiejscowe I dwuko-
lorowe o 50 proc drożel: ogłosze­

nia zagraniczne I trójkolorowe o 
100 proc. drożej. 

Za termin druku administracja nie 
odpowiada. 

Urzędnik i dwóch woźnych 

znaczków pocztowych. 

WARSZAWA-BERLIN 

Podróż 17-leirniego wyrostka. 

ib roi 

I łPów, 18 marca. (Od w l . 
0r-V Dokonano tu sensacyjne-
f aresztowania. Mianowicie u-
*'o się schwycić Józefa Hur 
[jcza z Brodów, k tóry nabył 
fO tysięcy znaczków poczto­
wych 

za sumę 4 tysięcy z ło tych. 
Marki skradzone zostały z u-

ł*|du pocztowego na dworcu 
°WNVM we Lwow ie . Józef 
Urwicz znaczki te nabył oa 
*era lwowskiego Kaufmana, 
następnie ze znaczkami temi 

rjja' się do Złoczowa. gdzie u-
fOWał sprzedać marki wa r to -
* 100 tysięcy z łotych 

za 20 tysięcy z ło tych. 
Z zeznań Hurwicza i Kauf-
Pna wyn ika , iż znaczki zo-
J*| v skradzione przez 

m e r o z r y w k i Ł o d z i * 
Iskl: — Rzeź. 
: — Dzień Październikowy 
ularny: — Zemsta za mui 
y. 
erowskl — 
a: — 
ilerja Sztuki — Wystawa. 
Annl szuka męża. 
Huragan. 
Zdrada stanu. 

- Kobieta na księżycu. 
Rfff ! RatTjako strzelcy, i 

ISÓW O gbdz. 4, 6, 8 I 10. 

iwy: — Trędowata. 
>: — Higiena seksualna. 
Serce ulicznicy. 
- W tajdze Sybiru. 
/: — Statek komediantów, 
Izleży:—Zwyolestwo żelaza 
isów o godz. 4, 6, 8 I 10 

isów o gndz. 4. 6, 8 i 10. 
Cagliostro, 

nie: — Ofiarna noc. 
ub czarne) reki. 
- Przekleństwo krwi. 
- Spiewaik Ja<zzbaodu. 
ekowy 
la: — Ma/rklz D'Con rycerg 
'Amour. 
• My Amerykanie. 

seansów o goczrale 4-«J 
- Ostatni sym. 
isów: 4.30 6.30. 8.15, 10.00. 

:x: 

WINSZUJEMY. 
: Gabrjelowl y Cyrylo-

lód słońca 5.47. 
Sd — 5.43. 
ić dnia 11.56. 
>yło dnia 4.14, 
ień 12. 

:o : 

aluminiowych 

la zdrowia. 
n, co naczynia alumioj© 
arczają, 30 mil igramów 
. Potrawy kwaśne i go-
ię dłużej w naczyniach 
ivych wykazują więk-

aluminjum. Wszystko 
i nie przekracza jednak 
k i 100 .miligramów, 
yce zaś w proszkach, u-
h do pieczywa, stwier-
>ecność 250 a nawet 50O 
ów alumlnjum. Mil jony 
amerykańskiej spożywa 
w dzień przez lata całe 
fwie 500 mil igramów » 
i bez szkfcdy dla zdro-
t to najlepszym dowo-
gotowanie w naczyniach 
wych nie jest dla zrłro-
>dliwe. 

ław StypułkowskL 
Furn.ań'JtL 

Dotąd aresz towano pięć osób. 
I woźnych. Wszystk ich areszto- wym 17-letaiego chłopca Henry 
I : .Ji .t . .««A ^^O^ Î̂ A.-IJ na lra Sed i r fę l ł i edn 7. Warszawy. 

luksusowy 

Berl in, 18. 3. — W Berlinie pociąg międzynarodowy, kursu-
przytrzymano na dworcu koleio jacy na linji Warszawa — Bcr-

DYM1SJA PROF. DR. 
B A R T L A 

trzech funkcjonariuszy 
pocztowych, a mianowicie U-{waiio Y odebrano znaczków na ka Segińskiego z Warszawy, 
rzedniką Wieluńskiego i dwóch ISUMĘ około 300 tysięcy złotych. Gdy mianowic icle 

lin — Paryż wieczorem stanął na 
dworcu śląskim w Berlinie, — 
wśród typowej eleganckiej pub-

Narada w prezydjum sejmu. 

PRZESILENIE MA POTRWAĆ 00 31 MARCA 
Czy przedstawiciele stronnictw zostaną zaproszeni na Zamek' 

Nakoniecznikoff następcą Prystora, Jędrzejewicz - Czerwińskiego. 
alność, a raczej pobożne życzę 

p o 

PTALA 
PYJETA 
P i t e j . 

wczoraj 
przez 

wieczorem 
Prezydenta 

(w) 

Warszawa, 18. 3. (Od wł. 
kor.) — Od dziś rozpoczęło się 
oficjalne przesilenie. Potrwa o-
no zapewne do końca sesji sej­
mowej t j . do dnia 

31-go marca, 
w którym to dniu uchwalony zo 
stanie budżet przez Sejm. Z te­
go te ł powodu władze sejmowe 
pragną kontynuować obrady 

podczas kryzysu 
gabinetowego wbrew dotychcza 
fowym zwyczajom parlamentar 
nym, nakazującym powstrzyma­
nie się w okresie przcsilenio-
wym od posiedzeń plenarnych i 
komisyjnych. 

W związku z tym zamiarem 
MA się odbyć 

narada w prezydjum BEJMU 
z udziałem marszałka Daszyń­
skiego i wszystkich wicemar­
szałków dla ustalenia terminu i 
porządku dziennego najbliższe­
go posiedzenia Sejmu. - . 

Na dzisiaj zwołano niż posie­
dzenia dwóch komisyj: budżeto­
wej i administracyjnej. 

Natomiast komisja konstytu­
cyjna, której przewodzi poseł 
B. B. prof. Makowski 

została odwołana. 
Istnieje też jeszcze Inna ewentu 

nie opozycji, by Prezydent Rze 
czypospplitej zaprosił przedsta­
wiciel i stronnictw na Zamek. 

Podobno pierwsza serja zapro 
szeó ma być rozesłana 

już w dniu dzisiejszym. 
Wszelkie przypuszczenia na te­
mat przyszłego rządu są w tej 
chwili przedwczesne, niemniej 
jednak liczyć się należy 
z powrotem profesora Bartla, 

k tóry stworzy szósty z rzędu ga 
binet. W gabinecie tym, iak sły 
chać tek i Ministerstwa Pracy i 

POROZUMIENIE FRANCU­
SKO * NIEMIECKIE. 

Ministerstwa Oświaty by łyby 
powierzone nowym osobistoś­
ciom. Na mfeisce«pułk. Prystora 
jest podobno upatrzony dyrek­
tor urzędu emigracyjnego 

Nakoniecznikoff, 
na miejsce zaś Czerwińskiego— 
Jędrzeje wicz. 

W razie zaś zaostrzenia kur 
su pol i tyk i wobec Sejmu odeszli 

by ministrowie Dutkiewicz i Jó 
zefski. 

Co do prac parlamentu Ist­
nieje ogólne mniemanie, że po 
skończonej sesji konstytucyjnej 
Sejm zbierze się 

w połowie maja 
celem ratyf ikowania układu han 
dlowego z Niemcami. 

Sztafeta łódzkich policjantów 
w marszu Suleiówek—Belweder. 

- X X -

, 'niezno. 18 marca. (Od wl 
I-I Minister spraw wewnę-
"Vch Józefski zarządził po­
lane wybo ry do Sejmu w o-
fKu Nr. 33 Gniezno. Głosowa 

Wybory do sejmu w okręgu 
gnieźnieńskim 

odbędą sią 1-go czerwca. 
nile odbędzie się 

1-go czerwca 
i obejmie powia ty gnieźnieński, 
wrześnieński. środskl, wągro-
wieck i , obornicki i mogi lewski . 

w y ­

pości francuski Dorman prezes 
związku weteranów, za.prosił 
15.000 niemieckich weteranów 
do odwiedzenia pola b i twy pod 
Chemin des Dames, gdzie pa­
dło 600.000 żołnierzy, walczą­
cych ze sobą armi j . Te masowe 
odwiedziny mają być począt­
kiem porozumienia wrogich so­
bie dotychczas organizacyj. (w) 

Nowa fala powodzi, 

Południową Francję i Hiszpanję nawiedzi ła nowa, k lęska powodzi , k tó ra przybra ła 
katastrofalne rozmiary. Na zdjęciu, dokonanem z samolotu: wieś Regnies w pobl iżu 

Poi t iers zatopiona wy lewem. (ip) 

Łódź. 18 marca. W związku 
z przypadającemi w dniu Ju­
trzejszym imieninami pierwsze 

rannych wyjechała do Warsza 
w y sztafeta policji łódzkiej 

złożona z 13 szeregowych, 
k tóra jut ro weźmie udział w 
marszu Sulejówek — Belweder 

Niezależnie od tego dziś w y ­
jechała również delegacja W o ­
jewódzkiej Policj i Państwowej 
złożona z 1 oficera i 2 szerego­
w y c h . 

Delegacja ta weźmie udział 
w uroczystościach urządzonych 
orzez policję; państwowa w 
Warszawie. 

Poza tem w dniu jutrzejszym 
o godz. 1 w sali Towarzys twa 
Kredytowego odbędzie się u-
roczysta 

akademia dla policj i . 

Na program złożą s ię : prze­
mówienie grodzkiego starosty 
łódzkiego p. Dychdalewicza, 

orkiestry policji państwowej.— 
W programie w;eżmą również 
udział ar tyśc i Teat ru Miejskie­
go-

' Poża tem oddziały policj i kon 
nej i pieszej wezmą 

udział w defiladzie. 

liczności tego luksusowego 
ciągu zjawił się 

zamorusany chłopak 
w postrzępionem ubraniu, ledwo 
trzymając się na nogach i trze-
siąc się z zimna i wyczerpania. 
Szukał kranu z wodą, aby się po 
krzepić i może obmyć. 

Oczywiście został przytrzy­
many, a odprowadzony do izby 
policyjnej, podał imię i nazwisko 
przyznając się, że pochodzi 

z okolic Warszawy, 
a postanowiwszy dostać się na 
roboty do Francji, umieścił s i t 
onegdaj na podwoziu paryskie­
go pociągu na dworcu przetoko 
wym w Warszawie. Przęsła* 
dzlawszy tam 

kilkanaście godzin, 
wreszcie doczekał się chwil i , kie 
dy pociąg ten ruszył w drogę. W. 
ciągu całego tego czasu (około 
18 godzin) prócz odrobiny chle­
ba, nic nie miał w ustach, co 
mu jednak bynajmniej nie dole-
gało, ale nie mógł już dłuż M 
znieść pragnienia i to go zgubiło. 

Teraz zamiast do Paryża, po 
wędruje zpowrotem do Warsza 
wy. Odbędzie zaś tę drogę nie 
luksusowym pociągiem, lecz 
prawdopodobnie nudnym o s j O O 
wym lub nawet mieszanym, ni t 
w 10 lecz 24 godzin. 

Dwai ministrowie 
u premjera Bartla. 

Warszawa, 18 marca- (Od 
wł . kor.) . Premjer Bartel przy­
jął w dniu wczorajszym min i ­
stra ro ln ic twa Jantę - Połczyń­
skiego i ministra oświaty Cze** 
wińsklego. 

o 1 grosz na kilogramie. 
Katowice, 18. 3. (Od w ł . k.)-

W związku z obniżeniem przez 
Banlk Polski stopy dyskonto­
we j Państwowa Fabryka 
Zw iązków Azotowych w Cho­
rzowie obniżyła ceny kredyto-

Zbadanie nainowszych zdobyczy 
techniki górnicze/. 

Katowice, 18. 3. (Od w! , k.). 
Z in i c ja tywy Wyższego Urzę­
du Górniczego zorganizowana 
została 

wycieczka do Westtal j l . 
Grupa złożona z cz łonków w y ­
żej wymienionego urzędu oraz 
przedstawiciel i przemysłu gór­
niczego wyjeżdża już w dniu 

dzisiejszym • do Westfal i i , gdzie 
bawić 

będzie 10 dni. 
Celem wyc ieczk i jest zapozna­
nie z najmowszemi zdobyczami 
techniki górniczej, k tóra stop­
niowo zaprowadzona będzie w 
kopalniach śląskich. 

we 
azotnlaku 

0 1 grosz na ki logramie. Obe­
cnie ceny k redytowe wynoszą 
w ięc : do końca marca r. b. z ł . 
1 gr. 90 za ki ło azotu, w kw ie t ­
niu r. b. 1 zł. 88 groszy, a w ma 
ju 1 zl . 86 gr. 

DOLAR w ŁODZI. 
Banki dewizowe w dniu dzl- . 

siejszym kupowały około go" 
dżiny 12-ej efekty po kursła 
8.85. 

Prywatn ie dolar w żądaniu 
8.Q0. 

W płaceniu 8.89. 
Tendencja spokojna. 
Podaż dostateczna. 

„Srebrny Pocisk" podczas próbnej jazdy. 

Na plaży w Dayton odbyta Idzie „Srebrny Pocisk" osiąga- (spodziewa się osiągnąć szyb« 
się pierwsza próbna jazda An- jąc narazie szybkość 350 ki lo- kość 400 km. 1 -pobić rekord 
glilka Kay Dona na sauiocho - Imetrów na godzinę. Kay D o n ' k w i a t o w y (371 km.) i w ) 
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yrozi bunt czerwonej armji. Sou:etssi 
Moskwa, 18. 3. (Tel. wl.)- — 

Wed ług krążących w kołach 
pol i tycznych pogłosek, posie­
dzenie Centralnego Komitetu 
partj i komunistycznej zwołane 
zostało na żądanie przewodni­
czącego Rady wojennej Woro-
szy łowa i Kalcnina. k tórzy 
przedstawili niepokojące 

wrzenie w armji czerwonej, 
gkładaiącej sie w 80 proc. z sy-
i ó w v. łościan. 

Wiadomości, jakie zaczęły 
dochodzić ze wsi do pułków 

o wypędzeniu ojców. 
;> r e k w i T o w a n i u byd ła i t. d. w y 
woła ły masowe dezercje i 
otwarte wrzenie. 

Woroszy łow oświadczył, że 
po nadejściu wiosny należy o-
czekiwać 

buntu w wojsku. 

którego nikt nie zdoła opano­
wać, gdyż jedynie wierne rzą­
dowi oddziały G. P. U. 

sa za słabe, 
aby opanować sytuację. Ocze­
kiwać również należy wybu­
chu buntu włościan. 

Stalin początkowo 
opierał sie 

wywodom Woroszy łowa i Ka-
linina jednakże na podstawie 
wiadomości, nadeszłych z róż­
nych gubernij zgodził się ustą­
pić i podpisał znane oświadczę 
n;e. dodając równocześnie, że 
obowiązywać one będzie par-
tję 

t y l ko do jesieni-
W Jesieni, gdy nadejdą mro­

zy, należy powrócić do dalsze­
go kontynuowania kolektywiza 
cjl wsi i zamykania świątyń. 

Dziś capstrzyk, jutro defilada. 
Łódź w dn u im en n 

Łódź. 18 3. W dniu d?.is'ej-
teym z okazji jutrzejszych imie 
nm Marszalka Józefa Piłsud­
skiego o godz 7 wiec I / run na 
uHcach miasta odbędzie się 
capstrzyk wszystkich orkiestr 
bo iskowych. 

Jutro o godz. 10 rano w ka­
tedrze odśpiewane zostanie uro 
Czyste nabożeństwo, w którem 
wezmą udział 
wszystkie oddziały wolskowe. 

O eodz 12 w południ* nrzod 
dowódcą korpusu gen Mała­
chowskim oraz wojewoda Jasz 

marsz. Piłsudskiego. 
czołtem przed gmachem kurato 
rjum szkolnego odbędzie się de 
Mada oddziałów. 

W defiladzie poza oddziała 
mi wojskowemi weźmie udział 
policia i oddz ; ały przysposobię 
nia wojskowego. 

Władze zwróc i ły sie z ape­
lem do właścicieli oosesyj aby 
w dniu jutrzejszym udekorowa 
li swe domy chorągwiami. 

Gmachy państwowe poza 
tem udekorowane zostaną zie­
lenią. 

Dramat w mieszkano kaprala. 
Kronika Pogotowia Patunkoweio. 

W RADOGOSZ 

olbrzymie nadużycia w Rumunii. I 
Defraudacje i oszustwa na 100 miljonów lei. 

Bukareszt. 18 marca. W ru-
muńskiem ministerstwie rolnic­
twa natrafiono na ślad 

wielkiego sprzeniewierzenia. 
które datuje się jeszcze z cza­
sów poprzedniego rządu. Usta­
lono, iż na terenie wywłaszczo 
nych gruntów sprzeniewiedzo-
ne zostały poważne sumy. — 
Obecnie ministerstwo rolnictwa 
wniosło samo do prakoratorj i 
państwa doniesienie w tej spra 
wic. 

Znalezione zostały rozmaite 
fałszowane rachunki, które do­
starczają dowodu na to. że wie 
lu wyższych urzędników mini­
sterstwa rolnictwa wvkorzvs tv 
wało swe stanowiska w tym 
celu. 

aby wzboeaclć sle 
na koszt państwa. Człowiekiem 
naibardziej może skompromito­
wanym w całej skandalicznej 
aferze jest obecny atache pra­
sowy przy rumuńskirm posel­
stwie w Madrvc ; e. Siberiu Vor 
n !c. Na zarządzenie władz zo­
stał on usunięty ze swego sta 
nowiska Dygni tarz ten sto ; 

i n d zarzutom 
sfałszowania rozmaitych doku­

mentów 
w sprawie rzekomo nrzeprown 
rl-/nni»ch w w u t a ^ c ^ ń lasów i 

Łńdż. 18 3. — W dniu wczoraj­
szym około Rodziny 6 po południu 
miejskie pogotowie ratunkowe we­
zwane zostało do domu przy ulicy 
Składowe) I I . gdzie w mieszkaniu 
własnem otruła się esencją octowa 
tó-letala Irena MukaJ, 

Zona kaprala. 
Desperatke przewieziono w stanie bez 

nadzlejnym do szpitala 
czu. 

Przyczyną rozpaczliwego 
rozstrój nerwowy. 

kroku 

Na ulicy Piotrkowskiej przejecha 
na przez dorożkę, uległa złamaniu 
pray.fi nngi 27-!etnla Agnieszka Bran 
czyk. z.itnieszkala we wsi Kruszew 

pi»d Łodzią. 
Ofiarę wypadku przewieziono do 

szpital a. 

• • • 
W bramie przy ulicy Wólczańskici 

201 otruta się kwasem solnym niezna 
jr-ma kobieta lat około 30 Po udzie­
leniu pierwszej pomocy przewieziono 
Ją do szpitala przy Zbiorni Miejskiej. 
Nazwiska desperacki narazle nie u-
stalono. 

• * • 
Na szosie zgierskiej napadnięty 

przez nieznanych sprawców, odniósł 
szereg ran kłutych 

pleców 24-letnl Abram Monszajn nie 
wiadomego miejsca zamieszkania Po 
mocy udzielił mu lekarz pogotowia 
ratunkowego. 

majątków ziemskich, k tórych 
w rzeczywistości zupełnie nie 
bv ło Skutkiem tvch oszustw 

sprzeniewierzeń państwo ru­
muńskie poniosło szkodę 

na 10 mil jonów lei. 
Attache prasowy rumuński 

w Madrvcie. Siberiu Vornic. w 
chwi l i aresztowania oświad­
czył , iż nie powróci do Rumu­
nii lecz pozostanie w Hiszpanji. 
Władze rumuńskie zwróc i ł y się 
wobec tego do władz hiszpań­
skich z żądaniem wydania are­
sztowanego funkcjonariusza ru 
muńskiego. 

l i l i i l O f i M tła 
na poUkte p'ody rol­

nicze. 
Berlin. 18 marca. Projektowane 

jest w Niemczech wprowadzenie no­
wych cci agrarnych. Rząd ma wpro­
wadzić cla na otrehy i ziemniaki, po­
nadto ma otrzymać pełnomocnictwa 
na rok 1930 do podwyższenia cel 

na Zyto. pszenice 1 jęczmień 
według własnego uznania. 

Po dalszych pomysłów protekcjo­
nizmu agrarnego należy wprowadze­
nie monopolu sprzedaży kukurydzy. 

Posunięcia te. w szczególności ełi 
na otręby, ziemniaki, żyto 1 jęczmień 
zwracałyby się 

przeciwko Importowi polskiemu. 

Zdarzenia iwvnadki 
(Traktał handlowy z Niemcami zo 

^tał wczoraj podpisany w Warszawie. 
Prezydent Himdenhurg podpisał 

umowę likwidacyjna, poflsko-r.femie-
cką. 

(—) Dymisja gabinetu por*. Bairtln 
?ostała wczoraj przyjęta przez P 
P r e z y d i a RzphłeJ. 

(—) Nadwyżka polskiego ekspor­
tu rand Imipoirtem wyrtosila w lutym 
3F milionów złotych 

(—) Doiradca UnonKowy p. Dew*v 
wygłosił w Kraikowle przemówienie, 
podczas któregn podkrettił swe prze­
konanie, że Polska wkrótce przezwy 
cięży obecny kryzys Cfiisnodarczy. 

Najwyższy sąd wojskowy 

uchylił wyrok na d-ra por. Labsję. 
Sprawę ponownie rozpatrzy Sąd Okrę.30*51 

w Łodzi. 
Warszawa, 18 marca. Jak wiado­

mo w swoim czasie przed wojsko­
wym Sądem Okręgowym w Łodzi 
stanął w charakterze oskarżonego o 
nadużycia poborowe w związku . 
wykryciem wielkiej szajki aferzystów 
poborowych — lekarz wojskowego 
szpitala okręgowego porucznik 

dr. Antoni Labega. 
Akt oskarżenia sporządzony przez 

prokuratora kpt. Mitowskiego zarzu 
cal oskarżonemu, że będąc w porozu­
mieniu z główną „macherką" szajki 
aferzystów Chudesa Bęczkowska 
która uciekła niedawno zagranico 
pobierał od niej „łapówki", a następ­
nie podczas badania lekarskiego zwol 
nil kilku poborowych od obowiązku 
odbywania służby wojskowej, dając 
im kategorię ..C". 

Sąd wojskowy w Łodzi po prze­
wodzie sadowym, który oblitował w 
cały szereg ciekawych momentów — 
oefosił wyrok, moca którego porucz 
nlk dr. Labcca — skazany został na 

trzy lata wlezienia, 
degradację do stopnia szeregowca, 
odebranie dyplomu lekarskiego I wy­
dalcie z wolska. 

Wyrok ten głośnem echem odbił 
sic nletylko w Łodzi, ale I w stolic} 
gdzie sprawę tę wciąż śledzono. 

Oskarżony niezadowolony z 1 
ku — zwrócił się do adwokata 
Nawarskiego z prośba o napis; 
skargi do Najwyższego Sadu « 
skowego w Warszawie, w której 
roko zostały umotywowane nie* 
re niewłaściwe momenty procesu 
raz wyrok. 

I oto w dniu dzisiejszym na 
kandzie Najwyższego Sądu Wojskiifl 
to w Warszawie znalazła się spnł»| 
por. dr Labegi. 

Sąd po zapoznaniu się ze ska/ll 
adw dr. Nawarskiego uchylił 
Wojskowego Sadu OkreKowefÓT 
Łodzi, polecając sprawę do P°°̂ L 
nego rozpatrzenia, tym razem |ed«łl 
Inemu kompletowi sędziów.. i 

Wyrok ten w pewnych kolach *J 
wołał 

żywe poruszenie. 
Jak zdołaliśmy się poinformow* 

w najbliższych tygodniach sprawa 
rucznika dr Labegi ponownie 0 
dzie się na wokandzie wojsko*"^ 
Sadu ^kręgowego w Łodzi 

Jak twierdza w niektórych kr>l»ł 
— wyrok Najwyższego Sądu Woj>»l 
wejjo w Warszawie' w sprawi* 1*̂  
dr Labegi będzie mial pewien wplf€ 
na los Innych spraw osób woJfflT 
uych, zamieszanych w aferę pobo^ 
wą. 

- x x -

Prezes Wróblewski w Londyme. 

Udział Polski w Międzparodowyii 
Banku Reparacyjnym. 

Warszawa. 18 3. (Od w ł k ) 
Wyjazd prezesa Banku Polskie 
go d-ra Wróblewskiego do Lon 
dynu ma 

doniosłe znaczenie. 
Omówi on bowiem z kierowni­
kami banków emisyjnych Pran 
cji. Angl j i i Belgii szerejj spraw 

dotyczących współdziałania J 
stytucy j emisyjnych tych KFLL 
jó \ . W szczególności P r C ^ | 
Wróblewsk i poruszy spra*J 

udziału Polski 
w mającym powstać na zasjl 
dzie planu Younga mied/.ynaj 
dowym Banku Reparacyjny^ 

— x x . 

wspaniała P R E M J E R A ! 
Rewelacyjne arcydzieło słynnego realizatora George Fitzmaurice 

, Wspaniała ilustraela muiycma orkiestry symfonicz­
nej pod dyrekcją A. Czudnowakiego. 

Początek seansów o godz. 4 po ooł., w sob I niedz. 
o rfodz 2 w pot., ostatniego o 10-ei w. 

Ceny miejsc aa 1 seans od 1.— zl w sob i niedz. 
I . J I I . 12-ei d o 3-ei wszystklsnnlejscapo50gr.il zl. 

* 7 

W ro la , 
niejsza 

Potężny dramat namiętności ludzkich, rozgrywający się w New-Jorku i na wyspach malajskich. 

L & t ^ S t DOROTA MACKAIL U
M

- S £ £ MILTON SILLS 

Mabel Normand. p.;k 
Wentowana artystka fi 
która w swoim czasie 
na bvła w aferę k r w a w i 
ci magnata f i lmowego 1 

zmarła obecnie na sn 
licząc zaledwie lat 26. 

Mabel Normand uchoi 
fedna z najbardziej 1 

Stronnych artystek w t i 
*ie. w k tó rym znaczeni! 
Woodu doszło do szcz> 
*vwano ia w kołach fi l i 
amerykańska Henny F 
sławiono iei talent zarć 
rolach dramatycznych. 
"vch niefrasobliwego 
Ale ieśli podziwiano ją 
tano — długo bv ła i 
gwiazda — to rzucono 
t»la zaiadle. gdv zrod 
Przypuszczenie, że b 
yinną lub współwinną 
Taylora. 

Taylor którego prz 
lak sie później okazało 

nie była nleskazite 
*ostał pewnego dnia z 
lv przy swoiem biurku 
Strzelona skronią. Pod 
Padło na piękna Mabel, 

k tóra mlala Uluca 
°d wi l l i Tay lora i częsti 
Medzała. Ostatecznie 
l ie można jej bv ło dov 
Urodni i sprawa zosta 
[zona. a zbrodniarza i 
kryto Mimo to jedna! 
Wróc i ła sle przeciwko 
c e i diva f i lmowa musi 
sygnować z dalszej kat 
dalsze koleje Jej życi 
bardzo nieszczęśliwe, 
'a ona ciężko z losem, a 
cle nabawiła sie gn 
Przedwcześnie zmarła. 
Śmiercią doznała ieszcz 
tysfakcji. że dobre jej 
z nało zupełnie 

rehabil i tacji . 
Oto policja zdołała 

K I N O m T E A T R 

lzAry 
DZIŚ PREMJERA Y 

4-ty ULGOWY TYDZIEŃ 
n a wszystk ie seanse m i e j ­

sca po 5 0 gr. 1 1 złoty. 

K b s z p r s e b ó j t e g o r o c z n y 1950 r o k u p. t . 

C Ó R K A W O D Z A 
Supersensacja cowboyska z udziałem kró la prer j i amerykańskiej 

Fred Thomson 
soboty i Początek seansów o godz. 4-e| po pol. 

dziele o godz 12 w pot. 
N a p ierwszy aeana w s z y s t k i e mie jsca po 50 Ą 

A P O L L O 
Dziś premiera I 

Wielk i przebojowy film 
W rolach g łównych: 

DJABLICA z TRYPOLISU L,AHA HAI° g,ha "ahes 

Potężne rewelacyjne arcydzieło miłości i poświęcenia ALFONS FRYLAND, ANDRE N0X| 
ORKIESTRA. SYMFONICZNA POD KIERUNKIEM A . t ł A J G C L M A M A M A . 

Następny program 

LISTY 
Nieznajomej 

Odrzm 
W prowincji Honan w 

»udzi ostatnio postrach 
wielotysięczna banda 
cza, na czele której stoi 
*nana pod Imieniem 

„wdowy ChanjJ' 
Wszystkie dotychcza 

owania wojsk rządowy 
k> schwytania zuchwałe 
»i nie dały żadnych w 

Pani Chanjj, k tórej 
H fantastyczne czyny, j 

po zamożnym kup< 
skim. 

Mąż jej w czasie wo 
S^Ych stracił cały mająi 

Rozgoryczona kobie 
łowiła stanąć sama n 
*brojnego oddziału pod 
rabunku bogatych dla 
*«nia biednym I uciśnio 

Ten niewieści chińs 
W Rinaldlni w pochoda 

J^zrzuca ulotk i i rozlep 

U r . m e o . 

Niewiazski 
a l . A n d r z e a 5 Te l . 159.40 

CHOROBY SKÓRNE, WENERYCZNE 
I MOCZOPLCIOWE. 

NAŚWIETLANIE lampa KWARCÓW.. 
Przyimuie OD 8-l0''s po POT. i od 5-9 W 
* niedziele ' ŚWIĘTA od 9 do 1 w PN I 

M . ono I D H N » L N » poc/ML<«inia. 

D r . m e d . 

E . REICHER 
choroby skórne i weneryczne 

L e c z e n i e d l a t e r m j ą 
i E l e k t r o t e r a p i ą . 
P O Ł U D N I O W A 28 

od 8—10 rano. 12—2 i 7—8J/2 
w niedziele od 9—2 pp 

Ł 

KOMUNIKACJA A U T O B U S O W A 
ŁÓDŹ-PIOTRKÓW 

Autobusy na powyższej l inj i odchodzą do Pio t rkowa 
o każdej pełnei godzinie od 8-ej rano do 20 w wiecz. 
ze stacji autobusowej przy u l . Kz j o w s k e | L . 85 d o j . 
t r a m w a j a m i 1 1 I 4 . Czas przyjazdu g. 1.33 cena 3.50 gr. 

b r . m e a . M . L U S . C - t 
LI L M i l H M A N A ii. I t L 141 U 

SofdalNts chorAb «kArnvch went 
"VCTnvch l mnc7i>nlcli»wvch ^łS-*1!"-

tlanle ia«nDd kwarcowa 
Prrvtmiiie xl t<td? * 10 1 -xl *— • 

Dr. med. 

Z . R A K O W S K I 
Tel. 137-81. 

tpeclalista chorób uszu, nosa, gardła 
I płuc 

Przylrrtije od 12 2 1 5—7, 
Kon"(ai ' t\n ' i rtSlta Nr 9. 

0 4 10 — 11 I od 2 — i w Legnicy, 

r. m e d . R ó ż a n e r 
p o w r ó c i ł 

specjalista Jiorot) skórnych wenery 
cznych i •ii"./..pl.-j.-wycb 

Leczenie sztue/nem «toncem e4r 
sklen. 

ul. M A R l i n U l c Z A t. teL 128-98. 
Hrzyimujr «t < H jd 5—& 

Zgierska 17. 

Dr. M. GLAZER 
v.tinri>0v skńrne 

U L Zlł-I ONA Nr. 
i weneryczne 
6. ! r l . WH 19 

Przyjrr-uje 12—2 I J'I»-S'I» w 
Ha oaA oxl i—6 oddziel. OOCZCkilint* 

„ Z A C H Ę T A 
Z g i e r s k a 26 

D z i i I dn i n a s t ę p n y c h I 

W i e l k i d r a m a t obycza jowy wszystk ich czasów 

DLACZEGO KOBIETA ZDRADZA? 
\W rolach głównych: E M I L J A N N I N G S , C O R A D V £ 1 D T 1 E lżb ie ta BERGNER CO 

Ceny miejsc w dm powssednie I m. 90 gr., II m 
w dni (wiąteczne I m 1 zl., I I m. 

Wkrótce 

Płodność 
70 gr, [ I I m. 50 (.r.. Balk n 70 gr. Kupon do loty 1.50 |jr. 
80 jjr. III m. 60 gr., Balkon 80 gr., Kupon do loty 1.50 gr. 

Dr. Lewkowicz 
,v( l \ S | A N I Y N U W S K A 12. tel. ISS-S2 

Jhnrohł skórne wenerycz. • piclo*. 
'rzyjmule n) t t - I I od i - 8 

dla ja* -KJ 4 — & 

D O K 1 O K 

W0ŁK0WYSKI 
Ceorieiniana 25 tel. 126-8} 
specjalista chorób skóinycb I wene 
rycznych. Elektrolerapla. Leczenie 

lampa kwarcowa. 

Przyimuie ud godz 8 — 2 I od 8 — 9 
W niedziele • twleta od 9 do l w pol 

Dr. H E L L E R 
Ola niezamożnych ceny lecznic 

Chnfohy tkórne I weneryczne. 
UL. N A W R O T Nr. 2. t e l . 179-89 
Przyimuie do 10 rano 14 — 8 wlecz 
w nltdz. I I — 2 po pol Panie 4 — 6 

rlaniezamoz.CENY L E C Z N I C 

PORADNIA 
WENEROLOGICZNA 
L • k a r t y - * p a c 1 a I i s t ó e» 

Z A W A D Z K A t 
•synna od 8 rano do 9 wleezói 
od I I 13 • 2—3 przyimuie kobieta 

lekari 
• aledaiele łwięls od 9—2 pp. 

Leczenie chorób 
WENERYCZNYCH. &.OCZO-

P Ł C I O W Y C H l S K Ó R N Y C H 
Badanie Krwi i wydzietis aa 

syfilis 1 tryper 
KODSTUIICII I HDRTGGIIIII I AROIOGLIM 

Gabinet tw ia t lo - l«cxmcsy . 
Kosmetyka lekarska 

Oddzielna POCSEKALNLA dla kobiet 

P O R A D A 8 AL. 

D E T E K T O R Y 
RADJO-REICHER 

Piotrkowska 142, tel. 115-57 

fcRLICHMAN FAJtKSTt-IN MEMih.L 
zam. Zawiszy 34. zgubił legitymacje 
jednorazowa od zapomogi, wyd. w 
ŁodzL 

WERONIKA KITEL, Spacerna nr. 26, 
zgubiła legltymacie od zapomozl Nr 
\W\ wydana w ŁodzL 

Ogłoszenia drobne. 
RADIO detektory, słuchawki w naj­
większym wyborze po cenach przy­
stępnych Radio - Lloyd, Przejazd 8, 
tel. 158-08. 

SŁYNNY chiromant Lenorman prze-
-.K.w.jda przeszłość, przyszłość i te-
ra£nieszości. Udziela porad w różnych 
-prawach. Ceny b. aiskle Cod/efi 
id 10 rano do 8 wieczór. Pusta 9, 
m 8. tront 

DAM 200 ZŁOTYCH za wyrobienie 
posady praktykanta biurowego lub 
inkasenta Oferty sub „200". 

ZAGINAŁ kwit kauc. na zł. 25. W\ 
dany przez Elektrownię Łódzka n» 
mię Wincentego LeŚmana. Napiór 
skiego 85. Kwit ten unieważniam 

^KLrT RZEZN1CZY z calem arsa^ 
ii'err. do wynajęciŁ Ctna pr^ysuiP1^ 
Wiadomość ul. Zgierska 146. 

M. SZPAJZER, ul. Nowomie;ska 
zgubił kwit kaucyjny z Elektrowni 
licznika na obligacje furmuńskle. 

2 POKOJE Z KUCHNIA do odst* 
nia. Traugutta 7, Wiadomość u 

IOAN L O W E L L , 

KOLEBKA 
BUtC; 

- PAIU nie czuć 
Mężczyzn, p rawda? 

Powiedziałam to ' 
komplementu, lecz dat 

za stosowne obra; 
puśc i ł a statek w wiel 
Węchu, nucąc coś o i 
*anvch osobach, 
^ c h na okręcie. 

Na morzu nie zdarzs 
KDY dwa dni zupełnie 
Nawet w okresach 

S j5veh passantów. kied 
kt<|?vło koło sterowe pr; 

'statek sam sie t rzym 
POCHODZIŁY urozmaicer 
.^N i takich DNI podbi 
^ dzielny marynarz, 
^ean. Rył to o lbrzymi 
*)V wilk morski , u któ 
*kulv mia ły zdec 
^ e w a u e nad mózstie 
^ n u r v . że wzbudzał 
^?lej załoei. Do mut' 
I 1 * zawsze, po swojer 
pcielsko. edvż s iadyu 

c 'n i godzinami u jeco 
3 uwielb cnla I zach\ 
Łw.szystko hiutiotyzo 

http://pray.fi
http://wszystklsnnlejscapo50gr.il


r 
» 

Nr '6 

w o j s k o w y 

por. Labsję. 
y Sąd O k r ę g o w y , 

rżony niezadowolony z wi 
swrócił się do adwokata 
riego z prośba o napis, 
lo Najwyższego Sadu W 
) w Warszawie, w której 
jstaiy umotywowane nie 
łaściwe momenty procesu 
rok. 
) w dniu dzisiejszym na 
Najwyższego Sadu WoJski>€ 
/arszawie znalazła sie spr«| 

Labegl. 
po zapoznaniu się ze skali 

Nawarskiego. uchylił 
(vego Sadu Okręgowego 
polecając sprawę do ponrtfl 
zpatrzenla, tym razem I' 
kofljjpłetówi sędziów., 
ok ten w pewnych kołach 

.P c 

nna pięknej suecotiilczKL 
Pełni rehabilitacja po śmierci. 

Mabel Normand. p . ;kna I u-
J8'entowana ar tystka f i lmowa, 
«6ra w swoim czasie uw ik ła ­
ła bvfa w aferę k r w a w e j śmier 
ci magnata f i lmowego Taylora, 

zmarła obecnie na suc iPty , 
"Czac zaledwie lat 26. 

Mabel Normand uchodziła za 
fcdna z najbardziej wszech­
stronnych artystek w tvm cza­
sie, w k tó rym znaczenie Holly­
woodu doszło do szczytu. Na­
d a n o ją w kotach f i lmowych 
i ^erykańska Henny Porten i 
sawiono iej talent zarówno w 
folach dramatycznych, jak pel-

— *]vch niefrasobliwecro humoru-
zdołaliśmy się potntormO*» 11 . . . . . . . . • • t 

l i c h o t , , ^ „ i .u „„a /a m?c
 , e " ' Podziwiano ja i uwie l -

szych tygndntach s p r , w 3 ł b a n o _ d h i w ^ 
Kwiazdą — to rzucono sie na 
n 'a zaiadle. gdv zrodziło sie 

że by ła ona 
*Vinną lub współwinną śmierci 
»avlora. 

Taylor którego przeszłość 
sie później okazało, wcale 
nlo była nieskazitelna, 

'ostał pewnego dnia znalezio­
na przy swoiem biurku z prze­
strzelona skronią. Podejrzenie 
"adło na piękna Mabel, 

która miała klucz 
°d willi Tay lora I często go od­
wiedzała. Ostatecznie jednak 
n |e można jej bvło dowieść tej 
'brodni i sprawa została urno 
[zona. a zbrodniarza nie w v -

wspófdziałanła 1 kryto. M imo to jednak oplnja 
Wróciła sie przeciwko artyst­
ce i diva f i lmowa musiała zre­
zygnować z dalszej kar jery. — 
fałsze koleje jej życia bvłv 
bardzo nieszczęśliwe. Walczy­
ka ona ciężko z losem, aż wresz 
c ' e nabawiła sie gruźl icy i 
Przedwcześnie zmarła... Przed 
srnir*rc:a doznała jeszcze tej sa­
tysfakcji, że dobre Jej imię do­
d a ł o zupełnie 

rehabil i tacji . 
Oto policja zdołała niedaw­

no odkryć mordercę w pewnvm Tragiczna śmierć nłeszczęśll 
opryszku. k tó ry z magnatem wej ar tystk i rozeszła się w A-
f i lmowvm miał stare porachun- meryce szerokiem echem, 
ki do załatwienia,- — : : - : : — 

Mtil i i IllZiUlll 71- Pfl) 
lUllilU I 1 H I bWbbWUH I I i w l u i U }J ii ił 1111 L U* 

Współczesny romsns z epilogiem sądowym. 
Miłość podobno jest ślepa. 

Gruby to feler, o k tóry tem łat­
wiej, im zakochany więcej liczy 
lat bowiem wtedy łączą się dwie 

ślepoty razem: ta, pochodząca z 
wieku t ta druga — z nadmiaru 
uczuć. 

W wypadku, przytoczonym 

żywe poruszenie. 

i dr Labegl ponownie 0 
: na wokandzie wojsko** 
kręgowego w Łodzi. i j H nr-,, 
, - , • , , u !,* i«* p r zvpuszczenie 
twierdza w niektórych """Jt i r inno i..u 
>k Najwyższego Sadu Wnis"1 
/ Warszawie' w s p r a w i a 4 
;g1 będzie miał pewien wplfjj 
innych spraw osób wojwfl 

:amieszanycli w ałcrę pobolfJ 

w Londynie. 

Izynarodowyn 
yjnym. 
:acych 
yj emisyjnych tych fc 
W szczególności pr 
ewski poruszy spr 

udziału Polski 
lacym powstać na z 
łanu Younga międ/.y 
n Banku Repa rac yjn' 

J i l l i i i 

Naród mały — lecz dzielny. 

!pnł 
M i ę c i 

Belg i i . 
z y n a r o d c T a w y s t a w a w A n t w e r p i i . 

Antwerp ia , w marcu. 
Od k i lku miesięcy Antwer ­

pia żyje pod znakiem wys tawy . 
W bieżącym bowiem roku 

up ływa sto lat 
od chwi l i , gdy Belgja zaczęła 
ist- ieć jako państwo niepodle­
głe i rocznicę tę Belgowie chcą 
uczcić podobnie. Jak Polska w 
roku ubiegłym uczciła swe dzie 
sieciolecie. t. J. przez wieiką 
wystawę, która ma na ce'u w y 
kazanie dorobku ostatniego stu 
lec ;a pomiędzy 1830 do 1930 r-
Wys tawa ta w odróżnieniu od 
naszej Powszechnej W y s t a w y 
Krajowej w Poznaniu nie ogra­
nicza się do eksponatów krajo­
w y c h : Belgowie zapr-js'11 bo­
wiem do czynnego udziału w 
swej wys taw ie około czterdzie 
ści państw wszystk ich konty­
nentów, między któremi 

1 Polska 
ma zająć należne soWe stano­
wisko. 

Ze względu na odrębny cha­
rakter północnej I południowej 
część' kraju postanowiono u-
tworzyć 

dwie różne wys tawy . 
Jedną przemysłową w części 
południowej i drugą kolonjalno-
morską w części północnej. 

. . X X . 

4-e| po pot. w toboły i 
odi 12 w pol. 
i zys tk ie miejsca po SO fn 

Następny program 

LISTY 
e z n a i o m e j i 

W k r ó t c e 

Płodnoś* 
gr, Kupon do loty 1.50 gr. 
gr., Kupon do lat? 1.50 gr. 

Odrzucona 
, W prowincji Honan w Chinach 
" u d z i ostatnio postrach i grozę 
Wielotysięczna banda rozbójni­
k a , na czele której stoi kobieta 
*nana pod imieniem 

,,wdowy Chang". 
Wszystkie dotychczasowe usl 

propozycja. 
ty z napisami: „Rabujcie boga­
czów, a pomagajcie biednym, 
lub „Wdowa Chang jest gwiaz­
dą zbawienia dla biednego lu­
du" . 

Istotnie podobno banda wy­
szukuje sobie zawsze ofiary po> 

D w a zatem miasta belgijskie 
Leodjum i Antwerpja będą się 
starały pokazać światu wszyst 
ko, co ośmio - mii!jonowe pań­
stwo mogło zdobyć 

wyt rwałośc ią i pracą 
w ciągu jednego stulecia. 

Leodjum pokaże nam wie lk i 
przemysł, znany mietylko w Ku 
ropie lecz również daleko poza 
jej granicami. Liege to przecież 
.tasza Łódź. na którą bezustan­
nie są zwrócone oczy całego 
państwa, gdyż od niej w znacz­
nej mierze zależy 

pomyślność całego kraju 
pod względem ekonomicznym. 
Antwerpja odgrywa niemniej 
ważną rolę w życiu ekonomicz 
nem nicty lko Belgj i , lecz i całej 
Lttropy środkowej jako naj­
większy obecnie port na konty­
nencie europejskim oraz jako 
wielkie wro ta d la-przemysłu 
belgijskiego i środkowo-europej 
skiego, przez które statki 
wszelkich narodowości rozwo­
żą daleko do k ra jów zamor­
skich produkty europejskie. W i 
dzirny więc. że oba te miasta, 
mające całkiem odrębny cha­
rakter, a jednalk związane si l ­
nym węzłem ekonomicznym, 
nietylko nie będą współzawod­
n iczy ły sweml wys tawami , 
lecz przeciwnie, bedą się stara 
ł y udowodnić wspólność swych 
interesów. 

W y s t a w a w Antwerp j i bę­
dzie się składała z czterech 
działów g łównych, a mianow!-

Jowanla wojsk rządowych w ce śród bogatych, a część swoich 
Jj" schwytania zuchwałej bandyt 
ki nie dały żadnych wyników. 
. Pani Cnang, której przypisu 
'1 fantastyczne czyny, jest wdd-

po zamożnym kupcu chiń­
skim. 

Mą t jej w czasie wojen domo 
^ c h stracił cały majątek 1 ży-

Rozgoryczona kobieta posta­
nowiła stanąć sama na czele 
zbrojnego oddziału pod hasłem 
Rabunku bogatych dla dopomo-
* f tnia biednym I uciśnionym. 
. Ten niewieści chiński Rinal-
*> Rinaldini w pochodzie swym 

J r D zrzuca ulotk i i rozlepia plaka tę odrzuciła. 

łupów 
darowuje biedakom. 

Wokó ł postaci wdowy Chang 
osnuły się liczne legendy, mię­
dzy innemi opowiadają o niej. 
ze jej się kule nie imają. 

Przywódczyni bandy daje 
rzeczywiście dowody szaleńczej 
wprost odwagi. 

Krąży również wteść, Iż pe­
wien gubernator wojskowy za­
proponował wdowie Chang. abv 
zrezygnowała z karjery rozbój­
niczej t objęła kierownicze sta­
nowisko w jego armji. 

Jednakowoż pani Chang ofer 

d e z działu kolonjalnego, nawi ­
gacyjnego (morskiego), trans­
portowego (transport morski) 
oraz z działu sztuki f lamandz­
kiej. 

Przygotowania do w y s t a w y 
rozpoczęto 

Już w r. 1926 
a równocześnie rząd belgijski 
wystosował oficjalne zaprosze­
nia do państw obcych, aby 
wz ię ły czynny udział w wysta 
w ie. 

Polska w raz z czterdziestu 
nnetni państwami skorzystała 
z tego zaproszenia l w ostatnim 
czasie przystąpi ła do realizacji 
swych pro jektów wys tawo­
w y c h . 

Plan w y s t a w y został nakre 
ślony przez g łównych arehitek 
tów towarzys twa w y s t a w y w 
porozumieniu z komisją techni­
czną miasta. Komisja ta korzy­
stała z cennych uwag delegacji 
która zwiedzała wielką wysta­
wę w Wembley i Wys tawę 
Sztuk Dekoracyjnych w Pa ry ­
żu-

Miasto 1 państwo oddały do 
dyspozycj i komisj i organiza­
cyjnej teren . o powierzchni 50 
hektarów. Teren ten jest poło­
żony w odległości zaledwie 
dwu k i lometrów od centrum 
miasta. Liczne ltnje t ramwajo­
we oraz nowoczesne bulwary, 
pozwalające na szybką ketuuni 
kację samochodową 1 autobuso 
wą, u ła twią dostęp do terenów 
w y s t a w o w y c h . Oodnem uwagi 

Sportowcy nie obawiają sią mrozu. 

W pobl iżu Sztokholmu lód jeszcze ut rzymał się na jeziorach, 
co wykorzys tu ją młodzi spor towcy ze s łynnym p ływak iem A r n e 

Borgiem na czele. 

jest t a że wys tawa znajduje 
s'ę w dzielnicy całkiem nowo­
czesnej, jakkolwiek utrzymanej 
w dawnym stylu f lamandzkim. 

Do głównego wejśc ia zbu­
dowanego w formie olbrzymiej 
arkady, prowadzi rozległy bul­
war, k tó ry łączy centrum mia­
sta z wys tawą. Po wejściu na 
wystawę, tuż poza arkadami 
znajduje się Piace du Centena-
re. plac monumentalny, metyle 

ze względu na swe rozmiary, 
co z powodu ważności budowli 
i pomysłów dekoracyjnych. W 
głębi placu znajduje się już na 
ukończeniu wie lk i 

Pałac Zabaw 1 Kongresów 
(Grand Palais des Fetes et Con 
grćs). W pobliżu głównego wej 
ścia zbudowano olbrzymi 
gmach miasta Antwerp j i a nie­
co dalej znajdujemy się w hisło 
rycznem miasteczku Flandri i , 
k lóre swym oryginalnym sty­
lem musi wprawiać w podziw 
każdego zwiedzającego. 

Wzd łuż całej w y s t a w y bie­
gnie szeroka aleja, która prowa 
dzi do o lbrzymie j budowl i Kon­
ga belgijskiego (Palais du Con-
go Belge). W połowie tej alei 
znajduje się placyk, na k tó rym 
schodzą się liczne bu lwary I uli 
ce w y s t a w y . Ta część już dzi ­
siaj przypomma jakiś park egzo 
tyczny. 

Z lewej strony' g łównej alei, 
t. zw . „Promenadę des Na-
t ions" znajdują się przedewszy-
stklem budowle sekcji belgi j­
skiej W idz imy więc już powy ­
żej wspomniany gmach Konga 
belgijskiego i najpiękniejszą bu 
dowlę w y s t a w y — kościół, w 
k tó rym znajdzie pomieszczenie 
rozległy dział sztuki f lamandz­
kiej. 

W tej też części wystawry 
rzucają się w oczy cudowne pa 
face włoskie, stanowiące prze­
c iwieństwo do nowoczesnych 
konstrukcyl działu holenderskie 
go- Dalej Francja zbudowała 
dość efektowne gmachy, w któ 
rvch ma znaleźć pomieszczenie 
blisko stu francuskich w y s t a w ­
ców. W pobliżu działu Francji 
znajduje się gmach, wystawio­
ny przez największe linje okrę­
towe Niemiec. Na wyróżnienie 
zasłueuje Jeszcze monumental­
na budowla 

d°mln iów angielskich, 
zbudowana na pewnego rodza­
ju wysepce, aby w ten sposób 
zapewne podkreślić odrębność 

poniżej, jasno się zarysowała o 
wa właściwość miłości: ona przy 
stojna młoda osóbka, zdawała 
się nie spostrzegać jego 74-ech 
lat, on zaś 

tknięty strzałą Amora, 
nie spostrzegał, że jej zapewnie 
nia miłości nie mają podstaw że-
lazo-betonowych, choć przysię­
gała mu, zresztą zupełnie pry­
watnie, miłość dozgonną. Nie­
wiele ryzykowała, bowiem przy 
sięgając ową dozgonność, brała 
widocznie pod uwagę jego 74 la­
ta, nie zaś swoje 20. 

No, I było im z sobą dobrze 
do chwil i , kiedy zaczęło być źle' 
a stało się to w momencie, k i e ­
dy nadobna miss Marybel Ga-
vain sprzedała samochód luksu­
sowy czcigodnego pana Couha-
ma, wziąwszy za nie, — o c z y w i i 
cie za samochód, bo za jego 
właściciela nik łby tyle nie dał, 
okrągłą sumę 250.000 franków. 

W tem miejscu czcigodny, 
Couham poczuł wątpliwość w, 
sercu swojem, czy nadobna Ma-
rybell istotnie go kocha i o roz 
strzygnięcie zwróci ł ! się do są* 
du królewskiego w Londynie. 

Badając pozwaną sędzia b y l 
dziwnie niedyskretny. 

— Czy pani wiadome, że p< 
Couham liczy 74 lata? 

— Nie pytałam go nigdy o 
wiek bo wydało mi się, że to nie 
wypada. 

— Twierdzi pani, że była Jti 
go narzeczoną. Czyżby panią 
nie interesował wiek narzeczo­
nego? 

— Wolałam o jego w ieku nłai 
nie wledziećl / 

Próżno pozwana zapewniała 
że samochód był jej własnością* 
bowiem otrzymała go w darze 
od narzeczonego. Sąd nakazał 
zwrot pojazdu, k tóry tymczanj 
sem przeszedł już w inne -ręce* 
Wobec tego piękna Marybe l ! 
skazano na więzienie za przy~| 

7 właszczente. 
Teraz naprawdę Jest nlepoct* 

szona: straciła narzeczonego, a* 
mochód i wolności 

dumnych wysp iarzy . Dział an* 
gielski jest połączony z pozosta 
łą częścią w y s t a w y dwoma lelc 
kiemi i dość ładnemi mostami! 
Na południe od terenu, zajętego 
przez Angl ików, za wodami waj 
skiego kanału, stanowiącego* 
granicę poważnej części w y s t a 
w y wre praca; wznoszą tara 
różne budowle o niedającynf 
sie odgadnąć u ż y t k u ; jest ttfi 
przyszłe 

„Weso łe Miasteczko". \ 
Całokształ t tej „Wor ld ' s fafr^. 

w Antwerp j i już dziś przedsta-j 
w ia się imponująco. — Prawlef 
wszystk ie większe gmachy są 
na mcończeniu. Pozostaje jed-ń 
nak jeszcze wiele do zrobienia,' 
wskutek czego miarodajne czyn 
niki mogą mieć pewne zastrze­
żenia co do zupełnego wykor lJ 
czenia w y s t a w y na czas o t w a r 
cia. to jest na koniec kw ie tn ia j 

B. M . 

IOAN L O W E L L . 

KOLEBKA m 
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EICHER 
tel. 115-57 

drobne. 
AL kwit katic. na zł. 25, «1 
irzez Elektrownię Lódzk4 ot 
iiicentego Leśmana. NapiórW1 

85. Kwit ten unieważniam 
A 

autoryzowany przektad .1. SujkowsyieŁ 

' RZE2N1CZY i całem ur aĄ 
lo wynajęcia. Ctna pr^ysK?1^ 
mość ul. Zgierska 146 

PAJZER, ul. Nowomie;s!ca 1 

kwit kaucyjny z Elektrowni 
a na obligacje furmuńskie. 

iOJE Z KUCHNIA do odstąp 
augutta 7, Wiadomość u d ° n 

- - Pum nie czuć i tk jdk 
Mężczyzn, p rawda? 

Powiedziałam to w formie 
komplementu, lecz dama uzna­

na za stosowne obrazić się i 
puściła statek w wielk iem po­
c i e c h u. nucąc coś o nieokrze­
sanych osobach, wychowa-
*Vch na okręcie. 

Ma morzu nie zdarzały się ni 
jjtiy dwa dni zupełnie podobne, 
^awet w okresach monotou-
?Vch passantów, kiedy można 
?Vło koło sterowe przywiązać 
^statek sam się t rzymał kursu, 
Pjachodziły urozmaicenia. W je-
Jen z takich dni podbił me ser-
p dzielny marynarz. John Mc 
?ean. By ł to o lbrzymi niezdar-

.. ilk morski , u którego mu-
™«łv mia łv zdecydowaną 
j toewage nad mózgiem, a tak 
?°nurv. że wzbudzał postrach 
^ ł e j załoei. Do mnie odnosił 

zawsze, po swojemu, przy­
jacielsko. gdvż s iadywałam ca-
*0trii godzinami u jego stóp. peł 

uwielb enia i zachwytu- Na-
Sswszvstko hipnotyzował mnie 

idok v : hvt»i z wy ta -
| t u o w a n v m uu niej okrętem, p ły 
nącym p nełneni żaglami. — 
V i i - . c t ę p i e dobrego humoru 
o io izym ru.p. i ia i koszulę i po­
ruszał muskularni, a mnie się 
zdawało, że okręt zmaga się z 
burzą. Falowanie potężnej pier 
si nadawało mu kolejno pozory 
to biegu pod pełnemj żaglami, 
to mar two ty na bezpiecznem 
morzu. 

— Ach, McLean ! — w y k r z y 
knęłam pewnego razu — czy 
myślisz, że i jabym mogła mieć 
taki okręt na piersiach? 

Przesunął językiem przeżuty 
w ustach tytoń na drugą stronę 
paszczęki, popatrzył na mnie 
pogardl iwie i odpowiedzia ł : 

— Nie. chyba, że ci wyrosną 
w łosy tak jak mnie. 

To mnie d o b ł o . gdyż moja 
dziecinna pierś by ła gładka jak 
iedwab. Ale nie ustąpi łam. Po­
szłam do ojca i zapytałam go, 
od czeeo ludziom rosną włosy 
na piersiach. Skorzysta ł w lo t 
z okazji i odpowiedzia ł ; 

— Chcesz mieć w łosy na 
piersiach, Joasiu? Dobrze. Za­
ręczam ci . że jeżeli będziesz 
jadła zupę grochową to c i w y ­
rosną. 

Nie znosiłam tej zupy, ale dla 
upodobnienia się do McLeana 
rotowa by łam zrobić wszystko. 
Jadłam tedy grochówkę cierp­
l iw ie przez cafe tygodnie, w 
nadziei, że pewnego pięknego 
poranku obudzę się włochata 
jak niedźwiedź. Przyby l i śmy 
do Adelajdy w Austral j i Połud­
niowej, a w łosów jak nie by ło 
tak nie bv ło . Zmartwiona, żt 
prawdopodobnie nigdy się ich 
nie doczekam, udałam się do 
McLeana, zajętego w triumie 
wy ładowywan iem kopry . 

— Słuchaj. McLean — rzek­
łam tonem zwierzenia — już od 
dziesięciu tygodni patrzę co ra­
no, czy mi zaczynają rosnąć 
w łosy , ale nie, nawet puszek 
się nie pokazał- Powiedz mi , co 
mam zrobić? 

Pokazał w uśmiechu wi lcze 
zęby (rzadko się uśmiechał) i 
rzek ł : 

— Szyper, czy stary jest, czy 
go niema? 

— Niema. Poszedł z samego 
rana do konsulatu amerykań­
skiego. 

McLean nie przestawał się 
uśmiechać. 

— Dobra, szyperku. Mamv 

przed sobą sporo czasu. Zabio­
rę cie z sobą J każę wy ta tuo ­
wać. 

— Naprawdę, McLean? Nie 
bupasz? 

— Nie, nie. Znam tu jednego 
majstra od malowania na ży­
we j skórze, najlepszego z tej 
strony Tokjo. Mieszka o ćwierć 
mil i od portu za składem r y b i 
sklepem ze świecami. 

Szalałam z uciechy- A więc 
zostanę p rawdz iwym maryna­
rzem, takim jak wszyscy ! — 
McLean of iarował się oddać mi 
tę przysługę, bo mnie po swo­
jemu lubił . Z jego punktu w i ­
dzenia by ł to gest wie lk ie j 
wspaniałomyślności, jako że za 
upiększenie mnie miał zapłacić 
z własnej kieszeni. Nie przyszło 
mi nawet do g łowy , że dziew­
cząt się nie tatuuje. 

W południe, jak by ło umó­
wione, czekałam na niego na 
pomoście. Mia łam na głowie 
swoją marynarską czapkę (nie­
gdyś własność oficera), na któ­
rej moje nadworne szwaczki 
wyha f towa ły kunsztowne oz­
doby w postaci ko twic , okrę­
tów 1 rvb- McLean dotrzymał 
s łowa. S tawi ł się na oznaczoną 
chwilę i wz iąwszy mnie za rę­
kę, wyprowadz i ł na bulwar. — 
Z radości ledwie dotyka łam sto 
parni ziemi. Debatowal iśmy, co 
każemy wyta tuować. Oznajmi­

łam, że chciałabym mieć na ra­
mieniu nagą damę. wy ta tuowa­
na na czerwono, na piersiach 
okręt, a na pięcie amerykańską 
flagę, żeby móc wysadzać sto­
pę z i luminatora I poruszać nią 
niby powiewającą chorągiew­
ką. Wszys tko to b y ł y świetne 
pomysły . 

Na bulwarze natknęłam się 
na ojca. k tó ry rozmawiał z do­
zorcą robotników por towych . 
Byłam tak uradowana, że k rzy 
knęłam nierozważnie na całe 
gardło. 

— Hallo, ojciec! Idę do tatu­
owania jak p rawdz iwy mary ­
narz! 

Zrobi ł gwa ł t owny zwro t w 
ty ł . 

— Co? 
— Mówię , że każę sobie w y ­

tatuować koło łokcia nagą da­
mę. Jak ty lko poruszę ramie­
niem, to ona będzie tańczyć ta­
niec brzucha. 

Na twa rzy ojca ukazał się 
w y r a z poprostu morderczy. — 
Odwróc i łam się i zobaczyłam 
że McLean wieje zpowrotem 
na okręt. Pobiegłam za nim co 
sił w nogach. gdvż ojciec po­
chwyc i ł mnie jedną ręką za 
spodenki, a drugą za kołnierz i 
cisnął niejako za nim n:bv pił­
kę. 

— Nie mogę odejść r a pięć 
minut, żeby czegoś nie rmalo-

wała . Czekaj, dam cl teraz nau*. 
czke za wszystk ie czasy. 

Zabrał mnie na jut i na o-
czach całej załogi p rzywiąza ł 
do koła. Pomimo, że serce pę^, 
kało mi z bólu. nie uroni łam a-
ni jednej Izy. Stałam ty l ko I kle,' 
łam iak wściekła. Mó j słowniki 
przekleństw bv ł już tak boga-< 
ty . że mosrłam kląć bez przer», 
w v dwie minuty, nie powtarza 
jąc ani jednego s łowa. 

Na domiar upokorzenia (bo 
czyż nie uwiązano mnie jak n ie 
sfornesro psiaka) z jawi ł sie of i ­
cer i usłyszał jak klnę. Kiedy, 
podszedł bl isko 1 spojrzał ntf 
mnie. zaczęłam swoją l i tanie 
od początku. B v ł a b v m go wte- j 
dv zamordowała za to. że sie 
śmiał. Słucha? przez chwi le, po­
czerń podrapał się po g łowie t 
r zek ł : 

— Psiakrew, mar tw isz ste, 
że nie masz w łosów*na pier-, 
s'ach. a klniesz tak jakbyś Ja! 
miała. ' ' 

O. niebiańska muzyko tycK 
s łów! Zaciągnęłam dżemper naj 
piersiach, żeby nie zobaczył, 
że nie mam włosów, ale sard 
fakt. że mnie o to posądził, na* 
pełnił moje zrozpaczone serefl 
wielka otuchą. Ostatecznie p ra ­
wie wszystko jedno, czy mam 
czy nie. jeżeli on myśl i , t e mam 
Dzięki Bogu. dzień nie poszedł 
tak zupełnie na marneI ltica.1 



. Edia ze stolicy. 
Zycie Warszawy w kilku wierszach. 
Dnia 23 b. m. o twar ta będzie 'chór . .Har ty" pod dyrekcją p. 

w Muzeum pedagogicznem w y 
stawa pamiątek po Adamie A-
snvku. Komitet uczczenia Asny 
ka zdoła? zgromadzić sporo fo­
tograf i i , l istów, autografów o-
raz przedmiotów, stanowią­
cych niegdyś własność poety, 
a użyczonych dzisiaj przez Je­
go przyjaciół. Między Innem! 
wys tawiony będzie model tabl i 
cv pamiątkowej z popiersiem 
Asnyka, k tóra będzie w dniu 2 
sierpnia r. b. uroczyście odsło-
niona na f iar i Gąsienicowej. 

• • * 

Podczas pobytu w Warsza­
wie przedstawiciela dyrekcj i 
międzynarodowej w y s t a w y ko 
munikacyjno - turystycznej w 
Poznaniu, p. Janiszewskiego, 
poruszono sprawę urządzenia 
w dziale tu rys tycznym wysta­
w y sekcji fotografi i krajobrazu 
polskiego. 

W działach, przygotowanych 
prz.ez województwa, będą w y ­
stawione fotografje osobliwoś­
ci tu rys tycznych 1 zabytk i wo ­
jewództwa. przvtem zatracona 
bodzie Indywidualność ich auto 
rów. Dział fotograficzny w y ­
s tawy miałby na celu zgrupo­
wanie fotografi i naszych najlep 
szvch fotografów -pejzażystów 
ra równo zawodowych. Jak arna 
torów, grupując Je podług auto­
rów . Do udziału w wystawie 
maja bvć zaproszeni najwybi t ­
niejsi fotografowie. Powołane 
też będzie Jury, które przyzna 
nagrody. 

« • « 
Z okazji święta narodowego 

Węgierskiego Towarzys two pol 
sko - węgierskie fcm> Stefana 
Batorego urządziło w wielk ie j 
sali Techników (Czackiego 3) 
uroczystą akademię, na którą 
z łoży ły słę występy ar tys tk i 
Teatru Narodowego, p. Heleny 
Zahorskiej, p. Albiny BorskleJ. 
p. Józefa Turczyńsklego I p. L. 
Szentgvfirgvte'go, znakomitego 
skrzypka węgierskiego, ucznia 
Eugeniusza HubaVa. Hymny na 
rodowe 

Lachmana. Dr . Adr ian D iveky 
wyg łos i ł odczyt o znaczeniu 
święta narodowego, rocznicy 
15 marca 1848 r. 

* • * 
Liczba bezrobotnych w W a r 

szawle wzrasta. Do władz miel 
skich w p ł y w a codziennie od 4 
do 6 podań o mieszkania od ro­
dzin, k tóre pozbawione są da­
chu nad głową, albo zn.Jdą się 
na bruku w najbliższel przysz­
łości. 

C." ' ; '3 odważnych 

sliy wydobyf tonącego chłopca. 
Z Ostrowa Wielkopolskiego 

donoszą: 
W stawie p. Schulza za mo­

stem kolejowym, znan/m z gtę 
boktrh l niebezpiecznych wyrw 
utonął jakiś chłopiec. Wielogo­
dzinne poszukiwania nie dały 
rezultatu i dopiero na drugi 
dzień wydobyto zwłoki , które 
natychmiast rozpoznano 

Był to 16-L'tn' Aio-z» Michaś 
zatrudniony u j . Wentzla, syn 
A. posterunkowego p. Michasia. 

Yrz> prowadzone na mi'.*!ŚCU 
(•ncitodzetiJe stwierd;'i ł<, że był 

to *„.csz<częśltwy wypadek. 
M.anowicie chłopiec, idąc 

nasypem poś l jgną ł się wpadł 
do . tawu a mając skrępowana 
ruc l y odzieżą i oberwładniony 
kurczem począ. tonąć. 

jNh k rzyk tonącego zbiegli 
się 'l idzie, lecz brakf-- " d w a z 
nych którzyby pośptes v i i na ra 
tunek Podawano nieszczęśliwe­
mu diąg, który jednak wyślizg­
ną! się mu ze 

zdrętwiałych rąk 
W chwilę potem zniknął pod wo 
dą. 

K I TECZKI . 

bwiatea:. 
Brzydki czyn Władzi. 

uSuiiCy. 
W szkołach uczono nas, że czędem pracy jednak wklada-

uczciwość popłaca, a nieuczci- 1* gorszą, a lepszą pozostawiała 
wość bywa ukarana. Bądźmy w cieplarni ogrodowej, aby się 
więc lojalni wobec naszych wy nie zniszczyła, przyczem opiekę 
chowawców i przyjmijmy na nad suknią powierzyła dozorcy 
chwilę, że rzeczywiście dzieje 
się tak również I w życiu. Może 
ktoś będzie próbował temu za­
przeczyć, ale mimo, te twierdze 
nia tego ,,kogoś" oparte być mo 
gą na realnych podstawach, w 
krateczkach nieuczciwość zaw 
sz* zostaje ukarana, 

SUKNIA. 
26-letnia Władysława Sitek 

nie miała stałego miejsca zam>« 
sikania i nie miała również zbyt 
w'elkiego poczucia cudzej wła­
sności. Władzia rozumowała w 
ten sposób, że jeśli ona potrze­
bowała czegoś, a owo co* ktoś 
lekkomyślnie pozostawi! bez na 
leżytej opieki, to niemu powodu 
dla któregoby Władzia nit mia 
ła skorzystać z okazji. 

Dnia 28 maja r. ub. miała 
miejsce przyczyna dzisiejszych 
krateczek. Dnie! tego bowiem za 
trudniona przy robotach miej­
skich w Parku Staszica Wanda 
Śpiewak popełniła nieostrożność 
Przychodziła ona na roboty w 

węgierskie odśpiewał i przyzwoitej sukni, przed rozpo-
X X — — 

O n a i o n 
kradli cudzą gotówkę. 

Z Gniezna donoszą! 
Firmie Baranowski w Gnieź­

nie nic powodziło się za dobrze. 
Ostatnie zwłaszcza miesiące 
wykazywały nienorm. wprost 
stosunki kasowe. Pan Baranow­
ski zainteresował się bliżej przy 
czyną tego stanu. 

Zbadane raz ! drugi księgi 
firmy wykazały wiele pozycyj 

niezrozumiałych. 
Szef powiadomił o tem po­

licję, która w związku z tem a-
resżtowała kasjerkę firmy p. Jó 
zefę "aźmterską z Inowrocławia 
oraz p. Wincentego Bednarki* 
wic za. pomocnika handlowego 
rodem z Wąbrzeźna. 

Aresztowani, któmr zostali 
przekazani Sądowi Okręgowe­
mu w Gnieźnie 

przyznali się do winy, 
Stwierdzając, że sprzeniewie­
rzeń dokonywali od kilku mie­

sięcy. Pan Baranowski skonsta­
tował, że straty Jego sięgać mo­
gą 30.000 zł. 

- X X -

Kazimierzowi Szkoblowl. Szko-
bel jednak często opuszczał c ie 
plamię, mając zajęci* w parku. 

Koło cieplarni tegoż majowe 
go dnia przechodziła Władzia SI 
tek 1 zauważyła pozostawioną 
suknię. 

— Nie suknia podnosi kobie 
t«j, —- rzekła Władzia i podnio­
sła sukni*. Wandy Śpiewak. Pod 
niosła i zabrała z sobą. 

SITKO W KOMISARJACTE. 
Śpiewak popłakała I pona­

rzekała, ale z braku innego spo 
•obu, pogodziła się ze stratą su­
kni, wartości 30 złotych. A, t * 
rezygnacja jest najlepszą rzeczą 
jaką człowiek może zrobić, to 
też los Ją wynagrodził. 

30 maja bowiem Wandzia 
Śpiewak przeniesiona została na 
roboty do Parku Kolejowego i 
w pewnym momencie zauważy­
ła, t e jedna z niewiast siedzą­
cych na ławce w parku nosi jej 
suknię. 0 spostrzeżeniu swem 
zawiadomiła towarzyszy pracy 
I policję. Władzie Sitkównę po­
proszono do komisarjatu, gazie 
oświadczyła ona, t e suknię s ty 
tułu pewnych należności otrzy­
mała od dozorcy w parku Sta­
szica, Szkobla, Całe szczęście, 
że SzkobeJ ma już pod 70-tkę, 
to też trudno było WładzJ wy­
tłumaczyć jakiś zrozumiały po­
wód tych należności 

W każdym razi* zarówno 

Śmiertelny upadek kotfety. 
Odsunięta drabina przyczyną wesz-

częścią. 
z n a l a z ł s z y oparcia upadla pono Łódź, 18. 3. W dniu wczo­

rajszym dom przy ul icy Ogro­
dy nr. 25 w Kaliszu* b y l tere­
nem 

tragicznego wypadku . 
Mieszkanka wymienionego do­
mu 25-letnita Katarzyna Wej ­
man weszła na st rych w celu 
zdjęcia suszące] sie tam bieliz­
ny. W międzyczasie ktoś zupeł 
nie nieświadomie odstawi ł dra­
binę. 

Wejrmmowa, schodząc, nie 

sząc śmierć wskutek pęknięcia 
czaszki . 

Władzia. Jak I Szkobel stanęli 
wczoraj przed Sądem Grodzkim 
Sędzia Bourdo skazał Władysła 
wę Sitek na 3 miesiące więzie­
nia, zaś Szkobla z braku dowo­
dów uniewinnił. 

Jerzy Krzecki. 
X X 

T E A T R KAMERALNY. 

MAG] A. 
Komedja w 3-ch aktach G. 

Z prawdziwem zadowoleniem 
przyjęła publiczność sobotnią 
premjerę Teatru Kameralnego 
Nareszcie zobaczyliśmy znowu 
prawdziwą sztukę. Bez mor­
derstw, bez homoseksualizmu i 
poronień, natomiast pełną skrzą 
cej się ironjl, prawdziwego an­
gielskiego humoru, prawdziwych 
myśli i zagadnień, posiadającą 
rzetelne walory l i terackie I ar­
tystyczne. 

„Magja" Chestertona dała 
wreszcie łódzkiemu bywalcowi 
teatralnemu wypoczynek po 
zbrodniczych sztukach, które 
całkowicie wypełniają repertuar 

Teatru Miejskiego, Teatr Ka­
meralny, k tóry dotychczac wal­
czył I walczy w dalszym ciągu z 
trudnościami i musi z tych wzglę 
dów patrzeć przedewszystklem 
na kasowość repertuaru, ujął 
jednak we własny zakres troskę 
o godny Łodzi repertuar. 

„Mag ja" jest sztuką typowo 
chestertonowską, jeśli chodzi o 
formę, treść zaś jej jest niezwy­
kle interesująca i n o w a , nawet 
u Chestertona. Autor stawia 

Chestertona* 

Mąż katem własnej żony. 
Zemsta zapalczywego wyrobnika. 
Z Czor tkowa donoszą: 
W lecie z. r. wieś Anionowa 

w tut. powiecie, by ła widownią 
wstrząsającej zb rodn i 

Miko ła j Małyk . lat 30, w y ­
robnik. Anionowa, ożeniwszy 
st* wbrew wol i swej matki , 

żył z żona Jak na igor / .e j -
Bl ł Ją 1 znęcał sie nad nią w spo 
sób bestialski. Marja Małyko-
wa znosiła to długo. Jednak w 
końcu, odniósłszy ciężkie obra­
żenia wskutek dwukrotnego Jej 
pobicia przez męża udała się 
do Sądu w Czortkowle, k tó ry 
11'ZTta/wszy postępowanie Ma ły -
ka ra znęcanie słę, zasądził go 
na karę 10 tygodni aresztu. 

Po t ym fakefc Ma ł ykowa za 
brała dziecko 1 opuściła dom 
męża, udając sie do swych ro­
dziców. Ma łyk poczuwszy się 
opuszczonym począł nama­
wiać zone do powro tu obiecu­
jąc, że Już będzie dobrze sie i 
;i!ą obchodzić. Ona Jednak, zra­
żona ostatecznie, uczynić tego 
nie chciała. 

Ma łyk , carfowłek gwa ł tow­
ny i niepohamowany, powziął 

zamiar zabicia żony. 
Uzbroi ł sie w rewolwer l w y ­
czekiwał stosownej chwi l i do 
dokonania zbrodni. 24 września 
1929 r. spotkał żone na drodze 
do śwftdowej I począł znowu 
nalegać, by powróc i ła do do­
mu. Ma łykowa, Jakby przeczu­
wając co Jej grozi udała sie pod 
opiekę przechodzącej drogą 
Frainclszlkl Kwiatkowsk ie j I ode 

W Y S Z Ł A s D R U K U nakładem łódzkiej księgarni „Czytaj" 

„GODZINA ŻYCIA M Ę Ż C Z Y Z N Y " 
S T A N I S Ł A W A B A Ł A . 

C e n a 3 s ł o t a . 

Do nabycia we wszystkich księgarniach. 
Skład główny* Księgarnia .Czytaj" Narutowicia 2. 

szła z nią razem. Lecz Małyk 
dogonił Ją ponownie 1 począł na 
legać. Marja zniecierpliwiona, 
dała mu ostateczną odpowiedź, 
iż na powrót do niego bezwa­
runkowo się nie zgadza, po­
czerń chciała odejść. 

Ma ł yk w idząc że usi łowa­
nia Jego są daremne, wydoby ł 
rewo lwer 1 z zimną k rw ią 

strzelił do żony 
trafiając Ją w ty ł g łowy . Nie­
szczęśliwa padła na ziemie, a 
odwieziona do szpiltaJa w Czort 
kowie skonała. 

Źonobójca po spełnieniu czy 
nu Jakby nic nie zaszło odszedł 
spokojnie z miejsca czynu, 
strzel iwszy po drodze Jeszcze 
dwa razy z rewo lweru w górę 
i udał sie do karczmy. Areszto­
wany tam wkrótce, przyznał 
sile w zupełności do czynu. 

Znawcy psychiatrzy po 4-
tygodn [owych badaniach oskar 
żonogo we Lwow ie , o r zek l i te 
Mikoła j Ma ł yk nie cierpi na 
żadną chorobę umys łową 1 Jest 
odpowfedziłaluy 

za swoje czyny. 
Podczas obecnej rozp rawy uda 
wa ł oskarżony głupkowatego. 
Miimo to sędziowie przysięgli 
potwierdzi l i zadane kn pytania 
w kierunku zabójstwa, a T r y b u 
nał wym ie r zy ł mu 8 lat ciężkie 
go wiezienia. 

w _ 

przed widzem zagadnienie 
gji. Co to jest magja? Sztuc 
kuglarskie, czy siła nadprzy 
dzona? Chesterton przechyl 
się raczej ku temu ostatnie!* 
pojęciu „Sztuczka" dokona* 
przez profesora ma gji w sztuce 
Chestertona jest zadz iw i .p c 3 l 
Nik t nie wie, jak „kuglarz" 
„zrobi ł " , ale n ik t nie chce uw* 
rzyć, że jest to zagadnienie bm 
dzo proste. Tak proste, że •,o>*l 
gik" musi zmyślić jakieś kła^ 
stwo, aby człowiek uwierzył. 
Chesterton wysnuwa wnios 
że człowiek nie uwierzy nij><» 
w rozwiązania bardzo Pr0S{lJ 
Musi on mieć dla wy t l umacze i ł 
każdego zjawiska jakieś drutaj 
przy pomocy których robi 
„sztuczkę". 

„Mag ja" jest sztuką bard* 
inteligentną i Inteligentnie 
musi być zagraną. Zadanie 
zespół Teatru Kameralnego spij 
nił wyśmienicie. Kapitalną Pf 
stać starego księcia, które| 
myślj robią skoki nie dające 
doścignąć, stworzył p. Melha 
Silnie zarysowaną postać pry 
sora magji dał p. Scibor. PortĄ 
to dodatnio wyróżnil i się pp. 
za Faleńska, Pluciński I DaniW 
wicz. P Staszewski bardzo «ł 
bry w opracowaniu typu pa 
ra, niestaranny jednak w 4 
rakteryzacji: przecież pas to r t j 
w intencji Chestertona nie bjT 
chyba miody chłopczyk? Ujmw] 
cym sekretarzem księcia był ̂  
Michalak. 

Reżyseria bardzo staranfll| 
Przekład mniej. St. Sap 

Gdzie podział się 
inkasent 

tomaszowskiej Kasy 
Chorych ? 

Łódź. 17. 3. Od dłuższe* 
Już czasu zatrudniony by ł \ 
Powiatowej Kasie Chorych Ą 
Tomaszowie 

w charakterze Inkasenta 
45-letnl Zygmunt Przygód zkfl 
k tó r y z nałożonych nań oWJ 
wiazków w y w i ą z y w a ł się uc* 
d w i e . 

Od tygodnia Jednakże Pj 
PrzygodzkI nie stawi ł się dfl 
pracy, a wys łany do mieszkaj 
nia Jego, urzędnik s tw ie rdz i 
że Przygodzk i wyjechał w n i j 
w iadomym kierunku. Przyczy l 
ny zagadkowego zaginięcia tół 
kasemta są narazle nie z n a n * 
jak również niewyjaśniona j en 
sprawa zainkasowanej przef 
Przygodzkiego 

sumy 300 złotych-
Zaginionego Inkasenta KasJJ 
Chorych poszukuje pol! oja 

BLOK Ż E L A Z A 
przygniótł robotnika. 

Z Katowic donoszą: 
Wczoraj zdarzył się w Ła­

giewnikach w hude „Hubertus" 
tragiczny wypadek, który zgro­
zą swą zmroził krew w żyłach 
mimowolnych świadków. Oto w 
wydziale odlewniczym wielki 
blok żelaza, wagi 10 centnarów 

X X 

przewrócił «łę na stojącego 
pobliżu młodego ucznia Óswai 
da Kudelę, Chłopca ciężko pora 
nlonego, z pogruchotaneml tał 
brami w stanie beznadziejnym 
przewieziono do szpitala hutnłj 
czego. 

H U G O L A U A I 3 E . 

B Ł A Z E N . 
W głębi wąskiej, źle wybru­

kowanej uliczki, gdzie rzędem 
stały kramiki dymiące i podej­
rzane bary pełne pospólstwa z 
poślednich dzielnic londyńskich, 
znajdował się dwupiętrowy dom 
oliwkowego koloru z oknami o 
małych szybkach. 

Mieszkał tam z żoną swą Zu 
ranną, małym synkiem Boby i 
kangurem, Tomasz Criąuet, — 
klown z zawodu. Słabe światło 
przenikało do ich ubogiego mie­
szkanka, składającego się z po­
koju i kuchni. Wielkie afisze cyr 
kowe i podobizny akrobatów 
kryły nagość śrian, których zły 
stan budził obawę wtargnięcia 
do sąsiada przy lada gwałtow-
niejszem trąceniu, do czego mo­
gło przyjść łatwo wobec nleobli 
czalnycn wybuchów gniewu po-

Eędliwej Zuzanny heroda-baby, 
tórej wrzaski i przekleństwa 

rozlegały się po całym domu, się 
gając nawet ulicy. 

Gdyby rt !e szczebiot małego 
Bobv. piętnastu miesięcznego 
cherc ji.:ka. życie Tomasza Cri­
ąuet byłoby jednem pasmem go­
ryczy. Mia ł przytem jeszcze swe 
go kar-iura na pociechę, ogrom­
ną samice urzcdtiiejio Malunku i i 

dużej inteligencji. Zwierzę to 
szło jak pies za swym panem, 
skacząc na swoich długich tyl-
nycb łapach. Było ono środkiem 
utrzymania rodziny Criquel To­
masz wytresował je dla cyrku. 
Zdoławszy wniknąć w tajniki te 
go pierwotnego mózgu, nauczył 
kangura rozumieć go i wykony­
wać przerozmaite sztuki To też 
błazeństwa Jego i pantomlny 
przyciągały tłumy deka wej pub 
licznoścl na Hogart-Street. 

Kangur, zwany Pacyflc, ry-
piał w kącie kuchni na sienniku 
słomianym przykrytym szmata­
mi i był traktowany przez panią 
Zuzannę Criąuet o wiele lepiej 
od jej męża. Godna ta matrona 
wszakże kochała tyko dziecko 
swe i whisky. Zgryźliwa kobie­
ta umiała zawsze znaleźć powód 
do dręczenia nieszczęśliwego 
klowna. 

Po jednej z codziennych burz 
liwych scen, podczas których To 
masz Criąuet uginał krzyża pod 
lawiną obelg I szturchaóców,— 
Zuzanna zeszła jak zwykle na 
dół dla pokrzepienia się szklan­
ką swego ulubionego kordjału w 
barze sąsiednim. 

Wródwszy niebawem do do­
mu, zajrzała machinalnie do ko 
łyski z łoziny, w której zostawi 
la dziecko. 

- Boby? Gdzie jest Boby? 

— krzyknęła, nie widząc małego 
Tomasz Criquet, umalowany 

bielidłem, z czerwonemi opłat­
kami na nosie i policzkach, robtł 
repetycję nowej pantomlny ze 
swym kangurem. % 

Zuzanna, jak furia z płomień 
nemi oczyma rzuciła się na klo­
wna 1 chwyciwszy go za bary, 
zatrzęsła nim, niczem śliwą, wy 
jąc: 

Co zrobłeś % małym? Odpo­
wiedz, bydlęl 

— Jaa? — odparł Tomasz 
z flegmą, — ależ ja nic wierni... 
Może schował się z kotem pod 
łóżko!... 

Matka, wołając 1 płacząc, — 
przetrząsnęła mieszkanie, prze 
wróciwszy w niem wszystko do 
góry nogami. Dziecka nie było. 

Daremnie groziła mężowi po 
lic ją, na próżno obiecywała roz­
bić mu czaszkę wazową łyżką; 
klown odpowiadał na to żałoś­
nie: 

— Aohl Nieszczęście 1... Nie­
szczęście I— 

A l wreszcie Zuzanna wybiegł 
szy na schody lamentem swoim 
poruszyła sąsiadów. Dostała na 
wet t a i silnego ataku nerwowe­
go, że trzeba było wsadzić je] 
korek między zęby, by w otwar 
te w ten sposób usta wlać tro­
chę wodv melisowej, którą wy­
pluła zresztą, żadaiac whisky. 

Kilka kumoszek weszło do 
mieszkania Criąuetów. 

— Jest Boby! Jest! — rozle­
gło się wnet Ich radosne woła­
nie. 

Boby rzeczywiści* leżał w 
swej kołysce, uśmiechając się do 
tych znajomych twarzy i trzyma 
jąc w swych drobnych rączy-
nach jedną ze twoich nagich nó­
żek. 

— All rightl — śmiały się ku 
moszld, wracając do siebie — 
whisku mgłą zasnuło oczy pani 
Zuzanny! 

Crląuetowa tymczasem zasy­
pawszy swego potomka głośne-
ml i żarKwemi pocałunkami, 
zwróciła się kipiąc ze złości do 
męża, który z niezmąconym spo 
kojem wtajemniczał w dalszym 
ciągu Paciflca w pierwsze arka 
na boksu: 

—- Gadaj ml zaraz, co to by 
ło? - i l L 

— Powiem d następnym ra­
zem — odparł z flegmą, 

L osobliwa rzecz! Od tej po­
ry, i l e k r o ć Zuzanna, zrobiwszy 
mężowi scenę wyszła choćby 
na chwilę, Boby błyskawicznie 
znikał. Daremnie gruba baba ła 
mała sobie głowę nad tem zja­
wiskiem! Napróżno badała mę­
ża! 

Zdumienie Jej I trwoga były 
tem większe, że sąsiadki we­

zwane przez nią dla stwierdze­
nia nieobecności dziecka, znaj­
dywały je zawsze leżące w koły 
sce. 

— Al l rightl. Znowu opary 
whisky! — nalgrawały sie., od­
chodząc. 

Doszło do tego, że Zuzanna 
zaczęła bać się męża, posądza­
jąc go o konszachty z szatanem 
co uśmierzyło ją na pewien 
czas. Ale niegodziwa natura 
wziąwszy w niej pewnego dnia 
górę, matrona rozbiła talerz o 
głowę Tomasza. Całe szczęś­
cie, że klown nie zdążył zdjąć 
swej tekturowej czapki! 

— Aoh! Strzeż się! — rzekł 
Criąuet, nie wychodząc z wła­
ściwej sobie równowagi. — Ja 
mam dobrego ducha opiekuńcze 
go, który ujmie, się za mną! Za­
bierze małego I nie odda tym ra 
zeml 

Nie ochłonąwszy jeszcze z 
gniewu, Zuzanna wyszła do ku­
chni dla przyprawienia potrawki 
z królika. Kiedy wróriła po kwa 
dransie dziecka nie było w koly 
sce. Słowa Tomasza: „zabierze 
małego 1 nie odda tym razem"! 
zabrzmiały jej w uszach. Zalewa 
jąc się łzami, padła na krzesło 
tak pełna rozpaczy, że kangur 
nawet miał minę wzruszoną. 

— Aohl Zuzanno! — odez­
wał sie mai wówczas, mm irzv-

sięgnij, że nie będziesz mi nadaj 
dokuczać I pastwić się na dĄ 
mną! Że będziesz odtąd tak łag4 
dną dla mnie, jak ja dla ciebiel 

— Yes! 0 , yes! — załkał*} 
Zuzanna, padając przed Toma' 
szem na kolana — przebacz nv>' 
Powiedz twojemu opiekuńczej 

mu duchowi, że poprawię się 
nigdy już nie będę brutalna woj 
bec ciebiel 

Na to klown klasną w dłoni' 
wołając śpiewającym głosem, flf| 
czem ptak w lesie: 

— Kuku! Kuku! Kuku! 
— Dziecinny głosik zawtóf*! 

wał mu jak echo: „Kuku! Kuku" 
Kuku!" 

Zuzanna obejrzała się n»j 
wszystkie strony, nie widząc i«('] 
nak małego. 

— Słyszę dę! — jęknęła 
ale gdzte jesteś, mój Boby, dzî j 
cko moje najdroższe?! 

„Kuku! Kuku! Kuku! — r<^ 
legał się znowu świeży, krystaj 
liczny głosik, od którego pojajj 
niało wszystko w pokoju, a te<r 
nocześnie kangur uniósł się 
swych tylnych łapach, s i * ' * . 
przed Zuzanną w całej swei Wa 
sokości, podczas gdy z jego w™] 
ka brzusznego wyłaniała sW 
główka w lokach i roześmiać 
twarzvczka mo',ego Boby 

T ł u m . Jctsaw. 

i 
Jeszcze tylko 5 dni 

0l".rw<zvch rozgrywek 
stwo Ligi w teeoro 
pierwszeństwo. 

Tabela rozgrywek li 
izej rundy według poc 
cze wyjazdowe t mielsi 
nastcDu'aoo: 

Największa równ 
wykaz.ita drużyny lwi 
I Czarni po 5 meczów 
5 miejscowych I 1 loka! 
nici- na korzySć mec: 
wych ma Warta 6 na 
na 4 I 2 lokalne Stosu 
mają Wisła, CracovIa, 

weźmie 
Znajdujemy sie na 

łportcwcńw rozpoczął 
forszy. okres przejśclo' 
niewiadomo, 

do czeso sic z. 
Snleg icst za mało s 

Się użyć pod sanki, zbj 
stcwkl lodowe wykluć 
wiek ćwlc/enla na ryt 
kllwe. wlleofne powlctr 
la na intensywnieje ć 
renie, temnardzlc), że I 
nie sa leszcze 

Nowe prz 
ukażą s ą \ 

Nowi- przepisy gry 
na wyda w najbliższy 
PZPN. Wydawnictwo 
pm-.plsjub mledzynaroi 
du anclclsklesro zawler; 
Pisy oficjalne oraz rubi 

dla graczy I st 

Afisze i 
Pogoń I Czarni post 

ku bieżącym nie rckla 

Sport 1 

(—) Stołeczny zespć 
będzie w nadchodząca 
ścil KI. Turystów Zaw 
w niedziele na boisku 
Oxnnacb pooołudnlo<wyc 
łecznl zakomraktowar 
łwym najslnfeiszym sk 

(—) W sobotę I niet 
»le w L"dzi oraz na pr 
łze spotkania o mistrz* 
sklt klasy A W bleżt 

Pełna tabela 
Polskiej Lotei 

V-ta 
Dziesiąty di 

Zl. 25.(100 Nr. 5)360 
Zł. 10.000 Nr.: 3659 
Zl. 5.000 Nr.: 1377 

1542.10. 171106, 202920, 
Zl 3.000 Nr.: IH03* 
Zl. 2.000 Nr.: 25161 

I8C0IS9 194960. 
Zl. 1.000 Nr.: S750 

7160.1. 77160, 778S8. 8 
119793. 121317. 123326 
14fi?91. 150710. 
174297. 182527. 
204779. 

Zł. 610 Nr.: 
52770. 78223. 84368. 81 
95fi?2. 06217. 103703, 
126H 8. 127315. 132265 
137020, 153274. 156611 
181577 190879. 197079 

Zl. 500 Nr.: 1692. 2i 
66.U 10977, 
22601. 23331, 
2 ^ 3 
3£?f.Q 
5R884. 60828 

162356 
185435 

283. 

600s*, 

11134. 
23510. 

31712, 31989. 
45227. 50307. 

60*95. 
73061, 72049. 

TF4TR 
Dziś premiera grotę 

„Dziwne wedrńwki Sal 
łnwej Michał Znicz. R 
W ;pr- ;fHk ;eeo. Peknrac 

jutro wieczorem po 
dr^wki SMvermosera". 

W czwartek i plątel 
Ceny nalnlższe. 

Sznr>ka warszawska 
niezależnych n!e przyie 

TI-ATR K 
Dziś. w czwartek I 

lertu.na „Masja". 



1\r. Nr 7 6 „F c n n 1 ?fr 5 

Q. Chestertona* 
widzem zagadnienie 4 
to jest mag ja? SztucJ 

skle, czy siia nadprzył 
Chesterton przechyl 

zej ku temu ostatniej™ 
i. „Sztuczka" dokonań 
profesora magii w s z * * 
rtona jest zadziwiają* 
ie wie, jak „kuglarz* 
" , ale n ik t nie chce utf 
e jest to zagadnienie %m 
aste. Tak proste, że „ o j l 
usi zmyślić jakieś klaflj 
tby człowiek uwierzył 
r ton wysnuwa wnioseM 
>wiek nie uwierzy n i ^ 
wiązania bardzo p r 0 8 ' ! 
i mieć dla wytłumaczeni! 
0 zjawiska jakieś drulj 
omocy których robi ( 
:kę" . 
agja" jest sztuką bard*! 
:ntną i Inteligentnie * 
yć zagraną. Zadanie 
Teatru Kameralnego sj* 
śmlenlcie. Kapitalną P1 

arego księcia, któref 
obłą skoki nie dające 
iąć, stworzył p. MelW 
zarysowaną postać prw 
agjl dał p. Ścibor. Pon*j 
atnio wyróżnil i się pp 
;ńska, Pluciński i DaniU 
1 Staszewski bardzo <* 
opracowaniu typu pa', 
staranny jednak w fh4 
rzacjS: przecież pasłoTeii 
ncjl Chestertona nic flfl 
miody chłopczyk? UjmuUj 
:kretarzem księcia był 
i k . 
yserja bardzo staranuj 
id mniej, St. Sap. 

I\B podział się 
inkasent 

aszowskiej Kasy 
Chorych ? 

Iź. 17. 3. Od dłuższeej 
isu zatrudniony by ł \ 
o w e j Kasie Chorych Ą 
zowie 
sharakterze Inkasenta 
I ZyCTwnt Przygudz 
z nałożonych nań o M l 

•w w y w i ą z y w a ł się ucłf 

tygodnia Jednakże 
xŁzkI nie stawi ł się cW 
a wys łany do mieszkaj 

a, urzędnilk stwierdzHj 
y?odzki wyjechał w nĄ 
nym kie-RUNKIL Przyczy j 
;ad:kowego zaginięcia MJ 
ł są narazle nie znanej 
vnleź niewyjaśniona jesfl 
I zainkasowanej prze*| 
>dzkiego 
sumy 300 złotych-
mego Inkasenta KasJ) 
>h poszukuje policja. 

ŁAZA 
rtnika. 

óctł się NA stojącego * 
młodego ucznia Oswar. 

lelę. Chłopca ciężko por i 
>, z pogruchotanemi zeA 
w stanie beznadziejnym 
JZIONO do szpitala huln* 

że nie będziesz mi nadał 
ać I pastw ć się nad4 
e będziesz odtąd tak lagfl| 
t mnie, jak ja dla ciebiel 
Yes! O, yesl — załkał*} 
ta, padając przed TomST 
a kolana — przebacz mil 
dz twojemu opiekuńczej 
chowi, że poprawię się 
uż nie będę brutalną we 
bie! 
to klown klasną w d łon i ' 
i śpiewającym głosem, i» 
itak w lesie: 
Kuku ! K u k u ! K u k u ! 
Dziecinny głosik zawtór<> 
i jak echo: „ K u k u l Kuku ' 

anna obejrzała się n*J 
kie strony, nie widząc 
ałego. 
Słyszę dęf — jęknęła -f\ 
zie jesteś, mój Boby, dzWl 
>je najdroższe?! 
l ku ! K u k u ! Kuku l — r o l | 
ię znowu świeży, krystaj 
głosik, od którego pojaj'| 
wszystko w pokoju, a 
nie kangur uniósł się rt* 
tylnych łapach, stają' 

Zuzanną w całej swei wY 
i, podczas gdy z jego 
zusznego wyłaniała sit 
i w lokach t roześmiafl*! 
czka mo',ego Boby 

Tłum. J . : ! s a w . 

S P O R T 

W pierwszej rundzie Czerwoni 

i j eden lokalny. 
Jeszcze tylko 5 dni dzieli nas od 

#".rvvszvch rozgrywek o mistrzo­
stwo Ligi w tegorocznym boju o 
pierwszeństwo. 

Tabela rozgrywek ligowych pierw 
*?ei rundy według podziału na me­
cze wyjazdowe t miejscowe wygląda 
następtóąco: 

Największa równowagę 
wykaz.lia drużyny lwowskie Pogoń 
I Czarni po 5 meczów wyjazdowych 
5 miejscowych i 1 lokalny Mała róż­
nice na korzyść meczów miejsco­
wych ma Warta 6 na 5 I Polonia 5 
na 4 i 2 lokalne Stosunek odwrotny 
mają Wisła, Cracovia, Garbarnia, Le 

gja t Warszawianka 4 miejscowe na 
5 wyjazdowych i 2 lokalne. Drużyny 
łódzkie wykazują różnicę dwóch me­
czów, a mianowicie ŁKS. 

6 miejscowych, 
4 wyjazdowe przy jednym lokalnym 
a ŁTSG 4 miejscowe, 6 wyjazdowych 
i 1 lokalny 

Nainiekorzystniel wypada tabela 
dla Ruchu, który na I I meczów mi 
aż 7 miejscowych, a tylko 4 wyjaz­
dowe. 

Poza tem godzi się zaznaczyć, że 
Czarni t Legja rozpoczynaią grę do­
piero w czwarta niedzielę mistrzostw 
t J. dnia 13 kwietnia. 

- X X -

Już n ecfługo 

weźmiemy tabele do rąk. 
Znajdujemy sle na przełomie. Dla 

Sportowców rozpoczął sie czas naj­
gorszy, okres przejściowy, w którym 
niewiadomo, 

do czego sic zabrać. 
Śnieg icst za mało spoisty, by dal 

sle użvć pod sanki, zbyt cienkie war 
Stewki lodowe wykluczają jakiekol­
wiek ćwiczenia na łyżwach. Przeni­
kliwe wllcotne powietrze nie pozwą 
la na imensywnlelsze ćwiczenia w te­
renie, tembardzlc), ie boiska I bież­
nie sa leszcze 

zbyt miękkie 1 błotne. 
Pozostałe zatem tylko sala gln»-

nastyczna. Sęk w tem. ie I gimnasiy 
ka a la longue się ..przejadła", tem-
bardzicj. ic zakosztowano iuż rozko­
szy pracy poza obrębem murów. — 
Ostatecznie więc nie pozostaje nic In­
nego. Jak uzbroić się w cierpliwość, 
żywiąc nadzielę, że są to iui ostatnie 
podrygi zimy. która choćby na poże­
gnanie chciałaby się dać nam we 
znaki. 

Nowe przepisy gry w piłkę nożni] 
ukażą s e w na/bl ższvch tygodniach 

Nowe przepisy gry w pitkę noi-1 Rubrykę ostatnia uzupełni ze swej 
ną wyda w najbliższych tygodniach 
PZPN. Wydawnictwo to. oparte na 
przeplsarh międzynarodowych Boar-
du angielskiego zawierać będzie prze 
Pisy oficjalne oraz rubryki uwag 

dla graczy t sędziów. 

strony Polskie Kolegium Sędziów, w 
myśl swoich postanowień l oficjal­
nych komentarzy. 

Przepisy z ramienia PZPN. opra­
cowuje mjr. Jachicć. 

Afisze piłkarskie znikną. 
Aie we Lwów e. 

Pogoń I Czarni postanowili w ro­
ku bieżącym nie reklamować zawo­

dów afiszami. lecz ograniczyć się do 
komunikatów prasowych. 

- X X -

Sport w kilku słowach, 
(—) Stołeczny zespół ligowy Legjl 

będzie w nadchodząca niedzielę go­
ści! KI. Turystów Zawody odbędą się 
w niedzielę na boisku WKS-u w go­
dzinach popołudniowych. Goście sto­
łeczni zakontraktowani znstail w 
łwym najsilniejszym składzie 

( _ ) W sobotę I niedzielę odbeda 
Się w Lodzi oraz na prowlncj. pierw­
sze spotkanie o mistrzostwo piłkar­
skie klasy A W bleiącym tygodniu 

grają następujące zespoły: ŁTSO. Ib 
hleg, Burza - ŁKS., WKS. - Ha-
koeli. Orkan — Widzew oraz Unton 
- p r c . 

(—) Po wspaniałych sukcesach od 
nie stan ych przez mistrzowską druży­
nę plng-pongową Lodzi Havnvwieę. 
k!ut> ten postanowił niecnie zmierzyć 
swe siły z mistrzem Krakowi, druży­
na „Orlęta". Spotkanie odbędzie się 
W najbliższym czasie w Lodzi. 

Hinainiei UHL 
IV sobotę rewanż. 

W lokalu R. S. S. „Sztern" odby­
ły się towarzyskie zawody pmg-pon-
gowe, między drużynami 

„Sztern" 1 — „Widzew" I 9:5. 
Wyinufkl poszczególnych partyj: 

1) Nowiszewskl A. — Beindkowski P. 
14 21-15:21-0:2, 2) Czadek L. -
Brotman J 26:24—21:13—2:0. 3) GTo-
gowski M - Kurc A. 21:23-23:21 — 
1:1, 4) Kmwozyk I i . — Fogel Sz. 
19:21 — 12:21 — 0:2, 5) Augu-tyniak 
M. — Kupfeirmńnc H. 16:21' — 2152— 
C:2, 6) Forysiak Z. — Sztarnfeld S 

23:21 — 19:21 - 1:1, 7) Wocbna S — 
Rozencwajjj B. 14:21 — 21:14 — 1:1. 

Ogólny wynik 9:5 dla R. S. S. 
„Sztern I". 

W sobotę, dnia 22 marca r. b. o 
godz. 20-ej odbędzie się 

rewanż 
powyższych drużyn, połączony z uro 
czystością wręczenia dyplomów dru-
żyniie R. S S. „Sztern" z okazji uikoń 
izełita mistrzostw klubowych. Na 
przedmeczu grają drużyny żeńskie 
R S. S. ..Szreni" — I. K. Poznański. 

W Warszawę odbędzie s ę 
międzynarodowy kongres 

w sprawach komunikac i. 
Polsce w roku bieżącym przypads 

w udziale przyjęoie XXII-go zkolei 
Międzynarodowego Kongresu, pośwlę 
conego sprawom traniwajnictwa. ko 
lejnlctwa dojazdowego i komunika­
cji autobusowej. Otwarcie tego Kon 
gresu ma nastąpić w dniu 30 czerw­
ca r. b., prawdopodobnie w salaci 
Rady Mlcjskicl w Warszawie. 

W tej chwili trudno powiedzieć, 
jaka Ilość osób weźmie udział w Kon 
gresie. lecz badż co badż Ilość uczest 
itików można obliczać minimalnie na 
800 — 900 osób. 

Program pobytu uczestników Kon 
dresu w Polsce przewiduje trzydnio­
we narady techniczne w Warszawie 
(od 30 czerwca do 2 lipca włącznie), 
następnie wycieczki w celu zwiedze­
nia ośrodków przemysłowych i tury­
stycznych naszego kraju, wreszcie 

w dniu 6 lipca — wzięcie udziału w 
otwarciu Międzynarodowej Wysta­
wy Komunikacji i Turystyki w Po­
znaniu. 

Kongresy te są organizowane co 
dwa lata przez Związek Mledzynaro 
dowy Przedsiębiorstw KomumikacyJ 
nych (z siedzibą w Brukseli), które­
go dziedziną działalności Jest bada­
nie warunków eksploatacji przedsię­
biorstw oraz szukanie dróg. aby śro 
dek komunikacji stał się najwygod­
niejszym dla obywatela a zarazem 
najtańszym. ( 

Kongresy tego Związku, Jednoczą 
cego wszelkiego rodzaju przedsię­
biorstwa komunikacyjne w chwili o-
becne) z 2«-lti państw europejskich 
i pozaeuropejskich, a liczącego oko­
ło 450 członków rzeczywistych, cie­
szą się opinja poważnych narad mię 
dzynarodowych. W roku 1926 od­
był się kolejny kongres w Barcelo­
nie pod przewodnictwem króla Al-
lonsa XIII, w roku zaś 1928 — w 
Rzymie pod przewodnictwem pre-
mjera Bontto Mussollnlego. Rządy 

sora J. Mościckiego I Pana Marszał­
ka J. Piłsudskiego. 

Troski organizacyjne głównym oię 
żarem spadają na barki Związku 
Przedsiębiorstw Komunikacyjnych w 
Polsce, który pod przewodnictwem 
Prezesa Komitetu Wykonawczego p. 
J Budkiewicza oraz sekretarza ge­
neralnego Kongresu p. Dyrektora M 
Kuźmickiego dokłada wszeiklch sta­
rań dla wykazania, że organizacj.! 
Kongresu w Polsce nie będzie gor­
sza, aniżeli w innych krajach, dla pod 
kreślenia zalet naszej gościnności I u-
naocznienia. że — mimo nieobecnoś­
ci Polski na terenie międzynarodo­
wym przez 100 zgórą lat Jesteśmy 
przygotowani 1 uprawnieni do prac I 
zagadnień międzynarodowych. 

E 1 tYCIE EKONOMICZNE. [ ] 
N U l n w A M A /» • • I h( iO 

ZAt iRAMCA. 
Londyn 43.38. Praga 377.25 — 

379.25. Wiedeń czeki 79.42 — 79.70, 
banknoty 79.45—79.85. Zurych 58.01 
i pół, Berlin 46.70 — 47.20. wypłata 
na Warszawę i Katowice 46.87 i pól 
— 47.07 i pół, na Poznań 46.90 — 
47.20. 

GIEŁDY ZAGRANIC7NE. 
Londyn. Notowania końcowe: No­

wy Jork 4 86.2. Paryż 124 28, Berlin 
2038 i pół Hiszpania 38.37 i pół, Ho-
iandja 12.12 i 5'8. Bruksela 34.88 I 5/8 
Włochy 92.84, Szwaicarja 2512 1 1/8. 
Kopenhaga 18.16 1 pół. Sztokholm 
18.30 i 3/4 Os!o 18.17 I 1/8. Helsing-
fors 193.25. Praga 164.09, Wiedeń 
34.52. Warszawa 43.38. 

Paryż. Notowania końcowe- Lon­
dyn 124.28 i pól. Nowy Jork 23 56 13/4 

Gdańsk. Notowania w gu^enach 

gdańskich. 100 złotych 57.64 — 57.78, 
czek na Londyn 25.01. telegraficzne 
wypłaty na Warszawę 57.61 - - 57.75( 

B A W E ł NA. 
Liverpool. 17. 3. Ameryikańska. zara 

knięcie- styczeń 8.05. luty ŚO7, ma­
rzec 7&1, kwiecień IM, mai 7.83, 
czerwiec 7.85. Hpiec 750. sierp:eń 7.92 
wrzesień 7.94, październik 7.9n. listo« 
pad 7.99. grudzień 8.03. loco 8.15. 

Liverpool. 17 3. Egipska, zamknie 
c-ie: styczeń 12.81. marzec 12.78. ma| 
12 82. lipiec 1232. listopad 12.66, u> 
co 13.50. 

Nowy Jork, 17. 3 Amerykańska, 
kontrakty: styczeń 15.27 październik 
'.5.03, listopad 15.13. gTudzren 15.24. 
Zamknięcie: styczeń 15.47, marzec 
14 95 kwiecień 15.05. maj 15.— czet-
w>ec 15.22. -lipiec 15.29. sierpień 1526, 
wrzesień 15.24. październik lf.25. lt* 
stopod 15.32. grudzień 15.47, loco 15.05 

Waluty, dewizy i akcje 
na giełdzie warszawsk ie j . 

Zebranie giełdy walutowej było 
więcej ożywione, gdyż znacznie wię­
cej dewiz było przedmiotem tranzak-
cyj, obroty również były większe 
lecz nie sięgały jeszcze nawet śred­
nich rozmiarów. Najwięcej zakupiono 
dewiz na Nowy Jork. mało — da 
Londyn, pozostałe zaś oblegały w 
niedużych partjach. Dewizy na Buda 
peszt. Holandie I Pragę zmian kui-
sowych nie wykazały. Po kursach 
wyższych sprzedawano dewizy na 
Szwajcarie o 4 gr_ na Wiedeń — o 
3 gr. t na Nowy Jork —0.01 gr., ob-

R a d j o - k ą c i k 
Warszawa, śorda 1411,7 nt. 

11.58—12.05 Sygmał CZASU. 
12.05—1310 Muzyka gramol. 
13.10 Komunikat- meteorol. 
13.20—14.40 PRZETRWA. • 
14.40 Komunikat gospodarczy. 
15.00 Audycja żołnierska ku ucz­

czeniu Imierrin Pierwszego Mir skałka 
Polaki Józefa Piłsudskiego. 

15.30 „Dzieci Wileńskie Dziadko­
wi". 

16.00 Odczyt proł. J. Jakutowskie 
go. 

16.20 Odczyt H. Mościckiego. 
16.4Ś—17.15 Muzyka gramof. 
17rl5 Odczyt. 
17.45 Koncert popularny. 
18.45 Rozmaitości 
19.10 „Skrzynka pocztowa rolni­

cza". Giełda rolnicza. 
19.25—19.40 Płyty gmamof. 
19.40 „Radjokrotiika" 
1958-2000 Sygnał czasu. 
2O0.00 Program na dzień następny 

innych państw żywo Interesowały I Wiadomości Weżące. 
się tematami obrad tych kongresów, 
wysyłając na nie swych przedstawi 
cieli. 

Tegoroczny Kongres odbywa sl? 
w Polsce pod protektoratem Pana 
Prezydenta Rzeczypospolitej Protc-

2015 Feljeton. 
20.30 Koncert solistów. 
21.30 Kwadrans literacki 
21 45 Dałszy ciąg koncertu 
22.10 Fełjeton. 
22.25 Korrmnikaity. 

Celna tabela wygranych XX 
Polskiej Loterji Państwowej. 

V-ta klasa. 
Dziesiąty dzień ciągnienia. 

Zl. 25.000 Nr. 51360. 
Zl. 10.000 Nr.: 36591. 74931, 103537, I'7752 
Zl. 5.000 Nr.: 13771, 73106. 143760, 147209. 

1542.30. 171106, 202920, 203236. 
Zl 3.000 Nr.: 114036. 146173. 195139. 
Zł. 2.0(10 Nr.: 25168, 3564C, 85262. 143152. 

I8G069 194960. 
Zl. 1.000 Nr.: 8750 10171. 39535. 46755 58365. 

7 1 W K 77166. 77888, 81358. 84322. 86776 91902. 
119798. 121317. 123326. 126708. 141420. 142657. 
14f>?91. 150710. 162356. 167002. 173063, 173904. 
174297. 182527. 185435. 186418, 192083. 194987, 
204779 

Zł. 61)0 Nr.: 283, 9309, 17527. 40904 52550, 
52770. 78223, 84368. 85819. 86129. 89902 90047, 
95622. 96217, 103703. 109362, -114426. 121916, 
126118. 127315. 132265. 133112. 134833. 136895. 
137020, 153274. 156611. 1624*1, 171253, 177871, 
181577 196879, 197078 204988. 

Zl. 500 Nr.: 1692. 22.*6 3316. 3829. 40->5 4921. 
6633. 10977, 11134. 13948. J4202. 14801. 17667. 
22601. 23331. 23510. 24346 25959. 26412. 26573, 
2W3. 31712, 31989. 32? 60, 35447. 37069. 37457. 
3*?tt> 45227. 10307. 51227. 518*4. 54Ss.} 55=67, 
5RS84. 60828. 6n<!Q5. 61718. 61903. 6,3069 63159. 
600<?ft 72049. 73061, 75487. 75624, 76110. 77656 

79429. 
82660. 
101630. 
112857. 
123125, 
131873. 
137455. 
139558, 
149760. 
167516, 
173524, 
I82R15. 
187269, 
196697. 
20.3809. 

79550. 79676. 80091. 81967. 82122, 82468. 
86040. 87427. 92337. 93269 93897. 94252. 

102884. 104197. 106954. 107310. 109135. 
113555. 114163. 115684. 116031, 116.365 
125123 126719. 127145. 127211, 129514. 
132682. 133644 134252. 135917, 137036. 
13S328. 138570 139474. 139478, 139516, 
143.387. 143476 145524. 145971. 146S42, 
161614 163123. 163178. 164667, .»T... 
169710. 169761. 170224. 171514. 173199. 
176073 176351. 176707. 181069. 182210. 
184547. 186218. 186783. 187183. 187210. 
189520, 189983. 192707, 192956, 1936.39. 
196731 197646. 197936, 198542, 199974. 
204401, 204660. 205400. 206069. 206126. 

Zł. 250 Nr. 23 39 131 289 521 25 95 694 86 
1106 223 664 12* 801 12 16 46 76 944 9C 2140 
254 70 .3.33 483 519 95 3125 315 51 90 422 602 31 
75 8.31 4324 401 64 524 44 638 54 59 62 789 066 
5129 33 99 259 86 337 479 641 61 707 58 849 6100 
220 54 362 544 793 7374 430 59 97 682 7 62 840 
59 8025 102 245 79 408 574 641 88 802 57 77 901 
9010 560 84 7IS 836 931. 

10290 304 18 411 521 40 620 978 11051 220 
310 408 11 59 502 642 9ft5 29 42 12155 313 673 
706 12 56 87 99 817 36 966 130*6 212 6o 306 85 
566 739 832 1408? 1o6 11 15 52 57 64 212 324 
417 70 526 40 52 688 706 49 67 15176 202 74 00 
30O 64 560 7S7 ROO 9?? 45 75 16109 11 51 211 370 
510 40 85 92 867 90 959 17042 111 81 207 45 300 
52 5?6 08 614 78 958 18098 122 88 208 528 76 632 
820 58 027 44 55 19035 38 186 204 77 94 703 36 
99 860 919 79. 

20019 164 226 63 70 305 401 507 39 690 770 
90.3 996 21008 20 39 129 36 41 508 637 946 969 
22040 170 300 520 61 63 82 628 49 80 708 78 833 
77 73045 64 192 95 298 421 937 73 24024 112 301 
472 525 87 728 871 25308 39 633 937 26079 127 
39 4.3 271 97 442 57 520 661 713 24 992 97 27026 

I T 4 T R M I F I ^ K I 
Dziś premiera groteski Rolanda Betscha p t. 

„Dziwne wędrówki Salvemosera" W roli tytu­
łowej Michał Znicz. Reiyserja 1 inscenizacja E. 
W^r^ńsk^eo. Dekoracje K. Mackiewicza 

Jutro wieczorem po raz drugi „Dziwi.e wę­
drówki S.Mvermo«era". 

W czwartek 1 piątek wieczorem „Przestępcy" 
Cenv nainlisze. 

Szopka warszawska z powodów od dyrekcji 
niezależnych nie przyjedzie. 

T f A T R K A M F R A l NY. 
Dziś. w czwartek I w niątek komedia Ches­

tertona „Magia", 

W próbach sensacyjna 4-aktowa sztuka Ra-
ph3e'sona „Śpiewak Jazzbandnwy". w które) po­
pisową rolę odtworzy znakomity artysta war­
szawski Eugenjusz Bodo. 

Jutro po raz ostatni salonowa komedja Ver-
neuil'a „Kochanek pani VIdal". Ceny najniższe. 

W piątek ostatnie powtórzenie świetnego dra 
matu J. Kaizera ..Dzień Październikowy" — po 
cenach najniższych. 

„Odprawa posłów greckich". 
Dziś 1 w czwartek o godz 4.30 po pełudntu 

aicydzielo Jana Kochanowskiego „Odprawa po­
stów greckich" z ciekawie zainscenizywunern' 

56 222 323 433 76 93 58? 716 55 59 814 950 28026 
.316 67 74 91 439 97 598 631 59 741 53 s.56 68 
29009 62 295 506 600 16 51 828 70 90. 

30062 145 226 88 323 77 78 93 417 22 595 607 
?6 73 81 714 «33 98 31085 114 19 23 74 289 335 
95 99 672 760 819 27 915 49 32005 112 52 238 60 
321 518 19 25 736 833 85 959 33178 209 29 40 63 
894 991 35021 51 125 86 205 302 64 74 87 441 58 
68 806 71 75 36086 211 52 73 80 536 98 766 813 
82 936 37089 12562 84 221 32 <32 73 787 845 94 
959 38131 363 80 405 8 51 555 63 67 721 839 907 
87 39004 25 151 294 98 312 20 55 609 14 764 875 
924 49 68 92. 

40038 135 237 92 320 55 91 411 28 29 610 11 
750 84 920 45 41005 33 120 320 87 404 551 52 615 
745 902 50 42166 434 66 557 64 85 737 38 85 305 
70 905 43007 144 286 470 79 579 85 44004 115 32 
584 808 97 935 45034 68 12' 38 207 43 6« 334 89 
478 510 39 59 600 89 702 15 92 909 46142 352 
62 410 60 674 841 90 47070 110 260 85 451 *42 
54 959 48059 84 90 133 37 348 52 420 64 547 48 
92 763 808 10 39 51 923 73 49119 21 265 70 475 
84 503 635 93 758 843. 

50044 88 157 78 214 28 54 77 4C8 551 63 95 
932 51067 284 358 521 656 76 956 95 52274 413 
569 623 94 S53 972 53056 87 290 93 307 52 74 445 
714 82.3 85 944 74 75 54351 72 625 71 970 55013 
84 286 5I4 80 721 877 560'1 116 27 64 297 329 
82 540 70 75 94 842 944 57014 20 89 137 59 3UJ 
473 508 659 724 811 42 906 58056 70 79 252 343 
409 541 729 856 977 59030 64 132 77 389 461 74 
87 563 960. 

60142 82 296 300 63 404 80 751 910 61012 86 
219 29 333 417 518 29 803 18 79 91 914 79 62051 
19? 207 31 ' 27 481 637 84 715 36 47 63037 46 
252 55 467 97 561 696 742 844 77 947 64026 46 
75 147 55 385 469 581 90 94 646 727 95 849 50 
927 92 65052 77 93 135 318 38 479 551 95 914 
54 71 930 66001 145 872 67046 55 59 61 203 80 
321 43 ! 716 831 65 68084 137 39 355 66 71 503 
600 24 713 69004 338 442 529 33 42 84 621 70* 
10 77 877. 

• Dalszy cla? na słr fi-tefl. 

..Sobótkami" I fragmentami ..Trenów' dla mło­
dzieży szkól średnich. Reiyserja H. Buczyń­
skiej. 

T E 4 T R POPULARNY. 
Dziś. w środę, czwartek 1 piątek komedja Al. 

br. Fredry „Zemsta za mur graniczny". 
W pełnych próbach stylowa komedja włoska 

iold.miego „Oberzystka" w 3 aktach 7-m1u c-
brazach 

Arcydzieło literatury polskiej „Zemsta za mur 
gran;czny" dana będzie specjalnie dla młodzieży 
zkolrej dziś. w czwartek i w piątek o godz. 4 

po południu po cenach najniższych od 50 sa. do 
•A5tt 

22.35 Komunikaty PAT. 
23.00—24'JO Muzyka taneczna. 

Katowice, środa 408,7 ni. 
11.58—12.05 Sygnał czasu. 
12 05—13.00 Koncert gramol. 
13.00—15.00 Przerwa. 
15 00—15.30 Audycja żołnierska. 
15.30—16.00 „Dzieci Wileńskie 

L'-z'ad'kowi". 
16.00—16 20 Komunikaty. 
16.20—17.15 Koncert gramol. 
17.15—17.45 „Świat starożytny w 

dziełach polskich romantyków". 
17.45—18.45 Koncert popularny. 
18 45-19.05 Rozmaitości. 
19.05—19.20 lnterme*zo muzyczne 
19.20—19 45- Kamila Nltschowa: — 

Gospodyni śląska". 
19.45—19.55 Kormnrkaty sportowe 
19 58-20 00 Sygnał czasu. 
20.00—20.30 Odczyt prof. T. Ró­

życkiego, 
20 30—22.10 Koncert wieczorny. 
22.10 —22 25 Fe1je\>on z Warszawy 
22.25—22 35 Komunikat meleorol. 

oraiz progiram na dzień następny w ]ę 
zyku francuskim. 

22.35 —23.00 Komunikaty PAT. 
23.00 Skrzynka pocztowa w języ­

ku francusktm. 

Konlgswusterhausen. środa 1635 m 
12J00 Muzyka gramol 
14.00 Muzyka irramof. 
1445 Teatr dla dzieci, 
16.00 Obrazki z pracy akademii 

pedagogicznej. 
16.30 Koncert z Hamburga. 
1750 Dr. Steimbómer: Istota por­

tretu. 
17.55 Odczyt dr. Mosta. 
18 20 Steinitz: Rytm pracy—Tem­

po czasu. 
18 40 lekcja hiszpańskiego. 
20.00 O ozem się mówi? 
20.30 Z Wrocławia: „Tak czy nie 

tak?" — Następnie muzyka tantcz. 

•:x: 

na ekranie„Splendidu" 
„Śpiewak Jazzbandu" odegrał w 

historii kina rolę przełomową. Jako 
pierwszy film dźwiękowy i częścio­
wo mówiony, stoi pod względem wy 
konania niżej od późniejszych dżwię 
kowców, demonstrowanych u nas 
wcześniej, jak np. „New York w no­
cy" lub „Upadły Anioł". 

Al Jolson, jako „Śpiewak jazzban­
du" dał pierwszy w roku 1928 hasło 
do „rewolucji talkiesów", która spo 
wodowała przewrót w świecie fUmo-
wym. Akcja obrazu toczy się w śro­
dowisku żydowskicm w Ameryce, a 
główną osobą Jest kantor (śpiewak) 
synagogi. Zajmującym momentem w 
filmie jest pieśń hebrajska, intonowa 
na przez „śpiewaka jazzbandu" na 
prośbę umierającego ojca. 

„Śpiewak Jazzbandu" Jest pierw­
szym dźwiękowcem, reżysera Cross 
landa, który w filmie tym operuje mi 
kiofonem jeszcze nieśmiało i nieumie 
jętnie, wskutek czego, prócz 2 scen 
plenerowych (ulica i dworzec kolejo 
wy) więcej jest w „Śpiewaku" moty­
wów teatralnych, niż kinowych. 

W porównaniu z późniejszą krea­
cją Jolsona w „śpiewającym błaCnle' 

ntżyly się natomiast o pół gr. dew1« 
zy na Londyn (na 1 (uncle) I Paryz\ 
o 2 I pół gr. — na Włochy, o 5 gr.— 
na Belgję. Banknotami Stanów Zled« 
noczonych wcale nie obracano. 

MAI E OBROTY POŻYCZKAMI 
PAflSTWOWEMl. TENDENCJA D L \ 
PRYW. LIST. ZAST. I OBL1GACYJ 

— MOCNA. 
Papiery państwowe były mało 

ruchliwe, obroty więc poważnie sis 
skurczyły. Z pożyczek państwowych 
zawierano ledynle nieliczne tranzak-
cje premjowemi. przy minimalnych' 
wahaniach kursowych. 4 proc. PremJ. 
Poż. inwestycyjna obniżyła się o 25 
gr., Dolarówka zaś, po słabym począt 
ku, w końcu zrównała się z kursem 
sobotnim. Od pewnego czasu silnio 
zwyżkujące prywatne papiery loka­
cyjne znów osiągnęły zwyżkę przy, 
stałej przewadze popytu nad podażą. 
W rezultacie 8 proc. L. Z. Tow. Kred. 
Przem Polskiego podniosły się o t 
proc. 4 I pół proc. L. Z. Ziemskie — 
o 50 gr., 5 proc. L. Z. m. Warszawy, 

0 25 gr., 8 proc L. Z. m. Warszawy. 
1 3 proc. L. Z. m. Częstochowy — o 
75 gr„ 8 proc. L. Z. m. Lodzi t 10 
proc. L Z. m. Siedlec — o 50 gr. — 
Również wykazały mocniejszą ten­
dencję dawno nienotowane 8 proc 
L. Z. m. Kielc natomiast 4 I pół proc. 
L. Z. m. Warszawy utrzymały kurs 
dotychczasowy. Z oblłgacyj m. War­
szawy zyskała na kursie pót złote­
go 6 proc Poż. Kon wersyjna z 1926 
roku. 

AKCJAMI OBROTY MINIMALNE 
PRZY TENDENCJI SŁABEJ. 

Na zebraniu gteldy akcyjnej tak 
sprzedawcy. Jak I nabywcy trzymali 
się powściągliwie z zawieraniem tran 
zakcyi, przez co w cedule giełdowej 
zostały niedocenione zaledwie trzy • 
akcje. W takich warunkach nie mo« 
że być mowy o tendencji, którą mia­
łyby decydować dwa gatunki, którs 
stanowiły większość. Z akcyj banko­
wych akcje Banku Polskiego straciły 
na sztuce 50 gr. Podobną stratę po­
niosły z akcy) kopalnianych akcje 
Warsz. Tow Kopalń Węgla. Po kur-i 
sach niezmienionych obiegały akcjo 
Norblina. Akcje Ostrowieckie były 
dość trudne do ulokowania, pomimo 
ustępstwa ze strony sprzedawców. 
Co do innych akcyj nadmienić należy 
iż odbywały sie targi, lecz zbyt du­
ża różnica dzieliła sprzedawców od 
nabywców, wobec czego tranzakejs 
do skutku dojść nie mogły. 

GIEŁDA Z B O Ż O W A . 
Warszawa, 17 marca. Tranzakejs 

na giełdzie zbożowo - towarowej za 
100 kg. fr. st. Warszawa. Ceny ryn­
kowe: żyto 18—1850. pszenica 34.50 
— 35.50, owies Jednolity 1650 — 17.50 
ięczmleń na kaszę 18 — 19. browar­
ny 22 — 24. groch polny jadalny 27 
— 29. mąka pszenna luksusowa 67— 
70. 4/0 57 — 60. żytnia podług typn 
przepisowego 33 — 34. otrzęby pszeu 
ne szale 15 — 16. średnie 1250— 135U 
żytnie 9.50 — 10. kuchy lniane 32 —* 
33. rzepakowe 24 — 25. Obroty śred­
nie. Tendencja cokolwiek mocniejsza. 

oglądaną Już w „Splendidzie", oma­
wiany film 

jest mnie! artystyczny. 
Tragiczna rozterka duchowa ży­

dowskiego artysty, który waha się po 
między jazzbandem a synagogą — 
kończy się niewyraźnym kompromi 
sem. 

Al Jolson, popularny dotychczas tyl 
ko w Stanach Zjednoczonych jako pio 
senkarz, dzięki filmowi dźwiękowe­
mu stanął odrazu u szczytu sławy 
wszechświatowej. Zaznaczyć należy, 
że poza doskonaleml warunkami gło-
sowemi rozporządza Jolson niezwyk 
ta ekspresją Sceny o silnem napiecu 
dramatycznem, zostały przezeń ode­
grane wręcz po mistrzowsku. 

Urocza May Mac Avoy wykazała 
Yt całej pełni swój urok, 



Sir • ..v C f t n " 

Bezmiar ludzkiej głupoty. 
Serce kreta środkiem na epilepsję. 

Najbardziej bodaj rozpowsze 
chniona słabostką ludzką jest 
upodobanie do leczenia lub 
przynajmniej do udzielania w 
tym zakresie rad i wskazówek. 
Rzadko to upodobanie oparte 
jest na jakim takim zasobie w ia 
domości fachowych, najczęściej 
Iest bezkrytycznem 1 z grun­
tu szkodl iwem powtarzaniem 
gdzieś, jakoś, od kogoś zasły­
szanych wersy j o skuteczności 
tego lub innego leku, 

propaganda nieuctwa, 
partactwa, dz iwactw i zabobo­
nów, które t y l ko dzięki naiwno 
ści I łatwowierności ludzkiej 
przet rwały do dziś. Przygodni 
lekarze — znachorzy najczęś­
ciej nie zdają sobie sprawy z 
tego. ile przez swa lekkomyśl ­
ność mogą wyrządz ić szkody 
na zdrowiu bliźnich, k tó rym ja­
kieś o niesprawdzonej skutecz­
ności leki doradzają-
. Jak dziwaczne i śmieszne spo 
sobv leczenia chorób stosowa­
ne są do dziś jeszcze przez 
ciemny lud. odnoszący się z nie 
ufnością do fachowej med-cy -
nv. a wierzący w skuteczność 
znachorstwa. o tem dosadnie 
świadczy ła n iezwykle interesu­
jąca wys tawa, zorganizowana 
w Budapeszcie przez tamtej­
sze muzeum higjeny. Liczne 
eksponaty, zgromadzone na tej 
wys taw ie , i lus t rowały bezmiar 
głupoty ludzkiej w zakresie za­
bobonów. War to przytoczyć 
nieco przyk ładów. 

Epilepsje naprzykład leczono 
w ten sposób, że koszulkę cier­
piącego na te straszną chorobę 
dziecka, zawieszono na k rzyżu 
na rozstajnych drogach: Jeśli 
koszulka, porwana przez w ia t r 
lub poprostu skradziona przez 
jakiegoś przechodnia, znikała, 
wiadomo, że wraz z nia znikała 
choroba. Inny sposób leczenia 
tejże choroby nakazywał zje­
dzenie serca kreta, złapanego 
w wlgi l je Świętego Jerzego. 

Nielada lekarstwo zalecano 
na łogowym p i jakom: żony lub 
narzeczone, najczęściej po spo­
rej kolejce gorzały. gdv smak 
pi jaka by? znacznie przytępio­
ny, zmuszały go do wypięta 
wódk i , zaprawionej starta na 
proszek skórą węża i nietope­
rza. Zupełnie możl iwe, że pijak 
po wyp ic iu takiego paskudstwa 
t rac i ł raz na zawsze chęć do pr 
cła. ale też bvć może. że jedy 
nvm skutkiem bv ła wściekłość 
pacjenta I poturbowaniem prze 
zeń niefortunnej l e k a r k i 

I pomyśleć ty lko, i lu ludzi po 
przebyciu podobnych zabiegów 
. . lekarskich" zamiast powrócić 
do zdrowia, przenosiło sie 

na tamten świat. 
Ale nawet częste wypadk i 

śmierci pacjentów nie odstra­
szały znachorów, ani nie prze­
konywa ł y o Ich szkodl iwości. 

Jeśli pacjent umiera, wmaw ia ­
no wówczas w otoczenie, żc 
stało się to z powodu zbyt póź­
nego sprowadzenia znachora 
lub dlatego, że chory nie wie­
rzy ł w skuteczność leku. Że je­
dnak ludzie dawniej posiadali 

n iezwykle silne organizmy, 
więc niejeden i takie nawet za­
bójcze leki przetrzymał i nie 
dał sie zabić ani chorobom, ani 
lekom, odzyskując zdrowie ku 
zadowoleniu rodziny i — zna­
chora. 

Wśród protestantów angiel­
skich panuje osobl iwy zwycza j , 
że kazanie w kościele może w v 
głosić nietylko pastor, ale też 
j a k i ś wyb i t ny człowiek cyw i l ­
ny. T e m dniami, w jednym z 
kościołów w Glasgowie. znany 

oowieściopisarz kryminalny. F. 
dgar Wal lace. ubrany w togv. 
ukaza' się na kazalnicy, 

ab \ wyełoslć przemowę. 
Zbrodniarze i kobiety — mó 

w ' ł powieściopisarz • mi l jc rer 
— to są dwa tematy, które 

jParysfc „Krainy Środka". 

Zycie w nocnych lokalach Dalekiego Wschodu. 
Na stołach herbaciarni i ja­

dłodajni na Nanking Road w 
Szanghaju leżą kar tk i , zapisa­
ne po chińsku, oznajmiające go 
ściom. że „usługi śpiewaczki 
kosztują dolara za godzinę" 
oraz. że ..obstaluniki przyjmuje 
kelner". 

Zamówienie zostaje usku­
tecznione 1 po pięciu minutach 
pojawia sie wysok i Chińczyk, 

w rozgwar nocnego życia 
Szanghaju. 

Jest znamienne, że Chińczy 
cy na miejsce swych nocnych 
roz rywek 

obral i dzielnicę europejską, 
sąsiedztwo wielk ich banków, 
gmachów zarządów przemysło 
wych i f i rm handlowych. W 
dzielnicach zamieszkanych w y 
łącznie przez Chińczyków no-

ubrany granatowo, w europej-|cą D a T 1 u j e cisza grobowa, jak 
skim kapeluszu na głowie, bez 
ceremonii zasiada przy stole i 
z chusty w y d o b y w a coś podob 
nego do topora kata. 
Chwi lę później przychodzi śpte 
waczka. Umiejętnie upudrowa-
na i naszrmmk cwana, w obci­
s łym jedwabnym staniczku, za 
p ic tym pod szyją, ale w mo­
dnej krótk ie j sukience. „ G i r l 
Szanghaju" ma postać wysmu­
kłą i giętką, jest wypielęgno­
wana, wyra f inowana i zara­
zem dziecięca w obeiściu-

Gdy śpiewa, robi to gło­
sem wysok im, os t rym, przeni­
k l i w y m , drażniącym s łuch ; to­
warzysz jej ujmuje przedmiot 
zawin ięty w chuście, k t ó r y 
okazuje się chińskim instrumen 
tem smyczkowym i akompanju 
Je śpiewaczce, co w y t w a r z a 
nieznośną dla słuchu 

dysharmon ję. 
Jednak ucho szybko p r z y w y k a 
do chińskiej muzyk i o n iewy­
raźnej me lod i i podkreślonej 
rv tmicznemi uderzeniami chiń­
skiego gongu ł bębna, które sta 
now łcby mog ły rzecz gocuią ~Ża' 
chwy tu nowoczesnych amato­
r ó w jazzbandu. 

śpiewaczka śpiewa niemal 
bez p r z e r w y : przy innych sto­
łach popisują się 'nne śp'ewacz 
ki równie donośnie I równie 
niezmordowanie, goście klasz­
czą w dłonie 1 nogami wybtyaifą 
takt — w ten sposób powstaje 
wesoły nastrój 
w guście mles/kanców Szang­

haju. 
Podczas krótk ich pauiz dziew­
częta roznoszą herbatę, śmieją 
się. szczebioczą, s łowem stara­
ją s*e być mi łe. 

Po zapłaceniu dolara.-Ch lń> 
czykowi -sk rzynkowt z zadowo 
eniem wychodz i sie na ulicę. 

Podsłuchane. 
— Te 

Z N A W C A . 
skrzypce mają sto 

lat. 
— Ktoby to pomyślał, brzmią 

przecież zupełnie jak nowe. 

CHORY. 

Starego Fidrygalsklego za-
tr iez iono do szpitala. Mia ł go­
rączkę i naczelny lekarz p rzy ­
dzielał mu pielęgniarkę. 

Przechodząc przez ko ry ­
tarz, lekarz słyszy głośny chi ­
chot pielęgniarki z pokoju cho­
rega 

Następnego dnia podczas w i 
z y t y pyta chorego, czy by nie 
życzy ł sobie innej pielęgniarki, 
ponieważ pierwsza jest może 
za młoda i zbyt wesoła. 

Fidrygalski odpowiada: — 
Proszę mi przysłać Inną. może 
być tak samo młoda i wesoła, 
t y l ko żeby nie by ła taka łechtl i 
w a . 

W Y P A D E K W OBORZE. 
W rozporządzeniu o podat­

ku dla ro ln ic twa przewidziane 
są ulgi w razie nieszczęśliwych 
wypadków w oborze i stajni. 

Orahek przychodzi do Urzę 
du i prosi o przyznanie mu ulgi. 

— Co sie stało? — pyta 
nrzędnik. 

- - Stało się nieszczęście z 
Kasią nd k rów. bede jej musiał 
płacić a l imenty 

w ponurem więzieniu. Radość 
życia Chińczyków, pragt ienie 
używan ia występek, rozpusta 

k tó ryby się tutaj zabłąkał, 
mógłby być pewien, że rodacy 
jego wyrzek l iby się go raz na 
zawsze. Gir ls 'ów jest tutaj nie­
zliczona masa. Podają herbatę 
w kokietery jnych strojach, k rą 
żą wśród t łumów, dopras/ając 
się o dary, śmiejąc się i pisz­
cząc-

W każdej z sal olbrzymiego 
budynku panuje wrzawa, s ły­
chać muzykę, śpiew i śmiech. 
W jednej z sal tańczą, w dru­
giej odbywa się przedstawie­
nie teatralne, w trzeciej rodzaj 

— wszystko to wybucha bez- j kabaretu; gdzieindziej znowu 
pośrednio przed oczyma ich ;odbywa się szermierka; w jed-
ćiemięźyclel i Dzieje się tak i 
dlatego może. że w własnych 
wąskich ul iczkach I domach 
nie mają miejsca na ekspansję, 
że potrzebne im są wielk ie sa­
le, na sposób europejski urzą­
dzone, ze świat łem elektrycz-
nem, wentylacją, napojami, 
przyrządzorremi po amerykań­
sku (american dzinks), samo­
chody, ork iestry Jazzowe i ol­
brzymie lokale, w rozmiarach-
dwóch domów towarowych . 

Za dziesięć centów wjeżdża 
się windą, aż 

na siódme piętro 
podobnego lokalu. Spotkać tu­
taj można ty lko Chińczyków. 
Amerykanin lub Europejczyk, 

nych pomieszczeniach krążą 
mężczyźni, 

przebrani za kobiety, 
a w innych znowu ośmio-dzte-
siceioletnie dz iewczynki , prze­
brane za chłopców. Przedsta­
wienia f i lmowe bawią gości w 
jednej sali, w innej zaś odbywa 
ją się p i ja tyk i . Wszędzie za­
równo panuje ścisk i nat łok: !u 
dzae pocą się nadmiernie. Przez 
sale co chwi le przebiegają 
dziewczęta z gorącem 1, parują 
ccml ręczn ikami któremi go­
ście wyciera ją spocone twa­
rze, odrzucając je następnie 
szerokim rzutem przez całą sa­
lę. 

W teatrze odbywają się 

Przepych wystawy. 

Scena z monumentalnego f i lmu „B ia ł y szatan". 

przedstawienia poważne, na 
które dostać się można dopie­
ro po długich - targach o cenę 
wstępu: 'Gra ją ty lko męscy ak­
torzy, ludzie n iezwykle wysmu 
k i i pięknie i niesamowicie u-
b ran i Piszczą, wrzeszczą śpie 
wają. przy w y m o w n y c h ge­
stach rąk. Piją i palą w ciągu 
przedstawienia, A wśród w i ­
dzów przesuwają się znowu 
g'r ls 'y. roznosząc herbatę roz­
dając łakocie 1 pieszczoty. Ha­
łas na sali oszałamia. 

Tak bawi się Szanghaj w 
nocy, stwarzając sobie zara­
zem niebo i piekło, i dumny 
jest ze swej nazwy „Paryża 
^alek iego Wschodu" . 

Cudzoziemiec, zwiedzający 
dzielnicę nocnych lokali Szang 
haju późno po północy powra­
ca do swego hotelu. Tuta j , za-
<L&m wejdzie, rozprawić sie Je­
szcze musi z szoferem, k tóry 
nie chce go przepuścić przez 
d rzw i obrotowe, zanim nće w y 
musi na nim śmiesznie wyso­
kiej zap ła ty Dla zażegnania po 
dobnych utarczek przywołu je 
sie pomoc port iera, policji i t. 
d. Częstokroć nie obejdzie się 
bez użycia lask i wzamian za 
co można odebrać rany od no­
ża. 

Dzienniki poranne niemal 
codziennie przynoszą wiado­
mości 

o zabitych 1 ograbionych 
przez szoferów Europejczy-
l t*oh. PWJ W*B1<5derri reTfl&rdó-
w e j światowej przestępczości, 
Szanghaj zajmuje trzecie miej­
sce po Chicago 1 Slnganore. 
Lecz to zjawisko właśnie ctano 
w i szczegół nieodłączny od no 
cnego życia Szanghaju. 

Istnieje Jeszcze jeden rodzaj 
nocnego życia, uprawiany 
przez Rosjan emigrantów. Każ 
da Rosjanka, zmuszona nędzą 
do podejrzanej egzystencji, w y 
daje się za wie lką księżnę, a 
mężczyźni je j otoczenia za daw 
niejszych pu łkown ików I gene­
ra łów armj i carskiej- Sądząc z 
niebywałej Ilości tych wyko le ­
jonych jednostek, przypuszczać 
by można, że w przedwojennej 
Rosji ro i ło się od wie lk ich 
księżn i generałów. 

znam najlepiej. Ale o kobietach 
nie mówię nigdy, bo uważał­
bym to za rzecz n ieprzyzwotą 
W iem mianowicie o nich tvle. 
że bv łobv to wielką zdrada za­
ufania. gdvbvm powiedział, co 
sie od nich samych dowiedzia­
łem- Ze zbrodniarzami rzecz się 
ma inaczej. Długi czas żvfetu 
pomiędzy nimi, a w ciągu 30-
letniej kar jery autorskiej, przy­
szedłem do wniosku, że żvcio 
ich pod żadnym względem nie 
posiada ani odrobiny poezji. 

Zbrodniarze są to ludzie głu* 
pi i ordynarni . 

Poprawę u zbrodniarzy uwar 
żarn za niemożliwą, jedyny śro 
dek poprawienia zawodowego? 
zbrodniarza polega na tem. że 
sie go powiesi, albo skaże na 
dożywotnie więzienie". 

Poglądy Wallacc'a są zna­
mienne i ciekawe. Bezsprzecz­
nie uderzy każdego apodykty* 
cznv ton najpopularniejszego 
autora r!uropv. k tóry sie w łaś ­
nie na zbrodniarzach majątku 
swego dorobił. Nie rozstrząsa" 
iąc tvch jednak jego poclądów, 
ani nie polemizując z niemi, go* 
dzifoby się zapytać, dlaczego to 
..znakomity k rymino log" uwa« 
ża pisanie o kobietach 

za rzecz nieprzyzwoitą. 
Czy może tematy te jemu sia 

nie uda ły? 
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Sposób n a o b o j ę t n y c h 
p a r y i a n . 

Krajem, produkującym naj­
więcej i najpiękniejszych owo­
ców jest Francja. Otóż okazuje 
się z polemiki, jaka powstała w 
prasie paryskiej , że taż sama 
produkująca owoce Francja 
konsumuje ich bardzo j i iew le le , 
tak mało nawet, że kupcy zasy 
pują petycjami r z ą d by ze­
chciał zmniejszyć podatki w tej 
dziedzinie hodow l i Ceny o w o ­
ców we Francji spadają 

na łeb na szyję. 
Pomimo to nikt Ich nie kupuje. 

Prasa postanowiła wt rąc ić 
swoje t r zy grosze w tej spra­
wie i rozpocząć usiilną propa­
gandę wśród obywatel i f rancu­
skich, by spożywal i jak najwię­
cej owoców. . Zeby zwyc iężyć 
w tej propagandzie, postano­
wiono urządzić wie lką w y s t a ­
wę owoców i p rze tworów o w o 
cowych- Na wys taw ie tej każdy 
będzie poinformow. co można 
robić z owoców i jak postępo­
wać, by otrzymać z nich ro> 
doskonałe wina. s o k i marmela 
dv. konserwy i t. n. 
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W i e c z o r n e r o z r y w k i ł ortzf. 
Miejski: — Dziwne wędrówkt Sal-

wemosera. 
Kameralny: — Mag ja. 
Popularny: — Zemsta za mur gra.** 

czny. 
Teatr Geyerowskl — 
Filharmonia: — 
Miejska Galeria Szlukl — Wystawa. 
Apollo: — Djabllca z Tiipolisu, 
Bajka: — Huragan. 
Caslno: — Zdrada stanu. 
Capiiol: — Kobieta na księżycu. 
Czary: — Córka Wodza 
Pocz seansów o gi"??. 4. 6. M 10, 
Corso: — Władca przestworzy. 
Ludowy: — świat Nocy. 
Grand-Klno: — Hlgjena seksualna. 
1 ima: — Jego niewolnica. 
Mimoza: — Grzechy Ojców. 
Oświatowy: — Cuda kinematograf)}, 

dla młodzieży: Dalsze dzieje Tarza 

Pncz seansów o gndz 4. 6, 8 I 10. 
Odeon: — Awantury miłosne. 
Pocz seansów o gndz. 4, 6, 8 1 10. 
Palące: — Cagliostro. 
Przedwiośnie: — Zdobywca serc nłe 

wleścich. 
Raj: — K'ub czarnej reki. 
Resursa: — Pod banderą miłości. 
Splendid: — Śpiewak Jazzbandu, 
Klim dźwiękowy. 
Spółdzielnia: — Książe student 
Słońce: — Z dnia na dzień. 
Wodewil: — Miłość księcia Serejnsza 
Początek seansów o godzinie 4-eJ 

Zachęta: — Ostatni syn. 
Pocz. seansów: 4.30. 6.30. 8.18, 

P. W I K T O R W A G N 
F*rszy inspektor farm; 
f n y i rzędu Wojewóf 

Łodzi odznaczony 
f r y z e m Zas ług i 

O t t o l 
Rozprawa są 
Katowice, 19. 3. (Od w 
I ° y l y poseł do sejmu i 
' Otto Ulitz, skazany nt 

5 miesiący więzienia 
Apelował. 

Samoh 

lo.oo. 

WINSZUJEMY. 
Jutro: Józefowi 
Wschód słońca 5.45 
Zachód - - 5.44. 
Długość dnia 11.59. 
P r zyby ł o dnia 4.17, 
Tydzień 12. 

Redaktor naczelny: Franciszek Probst. Odbito na własnej maszynie rotacyjnej 
p r z y ulicy Zawadzkie j n i . 3. 

Za wydawn i c two odpowiada: Władys ław StynułkowskL 
Za redakcję odpowiada: Roman Fu rmańsk i L 

W e Francji 
p ierwszy samoh 
zamiast kół w i 


